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ych 
w należących do związku pocztowego . 
pęka: 
ii niężne na pre! 
tracyi Czasu w Krakowie. pa Tasty róki 
pocztowej. — Iistów m 


w Grabowski M 


Wieczorne dzienniki wiedeńskie donoszą, że 
delegacye wspólne zbiorą się Z końcem 
pażdziernika. Księga czerwona będzie zawie- 
į Tać noty dyplomatyczne w sprawie grecko-tureckiej 

regulacyi granic, konwency! handlowej z Serbią i 
układów handlowych z Niemcami, 


— Wezorajsza Presse zamieszcza artykuł wstępny 
w wie kwestyonaryusza rządowego, Sejmom 
rzedłożonego. Artykuł ten dosyć niejasny, a na- 
wet bałamutny, bo nie wiadomo, w jakim napisa- 
ny celu, zajmuje się losem, jaki spotka przedło- 
żenie rządowe w Sejmach: lwowskim i czeskim. 
W tych dwóch Sejmach oczekuje Presse meryto- 
rycznej dyskusji. We Lwowie trzeba było aż inter- 
wencyi dwóch wysokich dygnitarzy, aby przeko- 
nać autonomistów, że obecnie nie chodzi o pro- 
dukcyę históryczno - państwowych zażaleń, ani o 
przestarząłę .deklamacye, lecz o praktyczne, realne 
interesa. ‘Dalej powiada dziennik wiedeński, że 
główny powód niechęci leżał w kwestyi dualizmu 
w powiecie, inne pytania tyczące się poruczonego 
i własnego zakresu gminy, nie natrafiały na taką 
opozycyę. W Galicyi reprezentacye powiatowe two- 
rzą ważny czynnik w publicznem życiu, są one 
użytecznem narzędziem dla politycznej agitacyi i 
propagandy rządowego stronnictwa! Rząd zaś 
chciał takowe do pewnego stopnia zreformować. 
Już to samo przypuszczenie wystarczyło, aby 
stronnictwu autonomistycznemu popsuć zupełnie 
humor. We Lwowie należało próbować kuracji, 
Jeżeli cała akcya nie miała wywołać pośmiewiska 
n strony nieprzyjaciół i przyjaciół, i dlatego tek 
arsząłek Zyblikiewicz i minister Du- 
najewski musieli pomówić na seryo ze 
Swoimi przyjaciółmi i przekonać ion 
2 dowodami w ręku, że dav qe zla 
autonomii (!) i fedezujrzmu B * y 
cz | 8e dis" graty uż Bede lżej 
y, SZ. ŚL emo Mais qui ne sa font pas. 
„Można więć spodzieweć się, że we Lwowie od- 
rowiedź na kwestyonaryusz rządowy będzie wpra- 
wdzie negatywną ale merytoryczną i że 
opportuniżm, który cechuje politykę Polaków, sko- 
łżysta z tej sposobności, aby całą sprawę dokła- 
dnie zbadać, o ile dobra organizacya powiatowa 
jest potrzebną, W końcu dziwi się Presse, że 
stronnictwo wiernokonstytucyjne tak nieprzy- 
thylnie się zachowuje wobec przedłożenia rzą- 
u, bo właśnie te powody, które autonomistów 
par excellence. zniechęcały, powinnyby stronnictwu 
wierne kooni lec Liwia służyć za pretekst.do chwy- 
cenia Się oburącz tego tematu, i tym sposobem, 
za pomocą silnej organizacyi reprezentacyj powiar 
towych zapobiedz wszelkim zachciankom autono- 
a. tyczącym się rozszerzenia kompetencyi 


Nożudby doprawdy zapytać się, cui bono napi- 
ec jest ten artykuł? i pod jakim adresem, czy 

onomistów, czy stronnictwa wiernokonstytucyj- 
Rego? Pressie, która tak lubi przysłowia francu- 
skie, możnaby tym razem słusznie przypomnieć 
słowa : Qui trop embrasse, mal etreint. 


Z żakresu polityki wewnętrznój austryackićj nie 
ma dziś uwagi godnych wiadomości; nie dostar- 
j których obrady poruszają 
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$ 23 ustawy kwaterunkowćj ; ze strony zaś rządu 
wniesiono w sprawie nauki języków krajowych 
w szkołach realnych na Morawie przedłożenie, za- 
wierające przepis: „Utrzymującemu zakład służy 


gi język 


- Część literacko-artystyczna. 


LISTY z AMERYKI. 


V; 


Barbados d, 2 marca 1881 r. 
(Ciąg dalszy). 


Równocześnie chulos podjęli przygotowania do 

owtórzenia widowiska, wywłóczono pozabijane 
onie i cielsko zwyciężonego byka, a strugi krwi 
| zasypywano piaskiem. W moim umyśle, przebieg 
walki wywołał tak silnie oburzenie na przedsię- 
biorców igrzyska, a zarazem współczucie dla bie- 
dnych koni i niewinnego byka, iż wynosiłem się 
.co prędzej ze skrwawionej areny na gołe pole, 
ażeby pod wpływem spokojnej 1 łagodnej przy- 

rody wyrugować Z amięci wstrętne wrażenia, 
ierzęcych rozrywek uszlachetnionego człowieka. 
o : iału EREA nego, który 

‘dzeni ego okrętu przez cie- 

© eip balu; w towarzystwie 
aluszki na Quedense 
kilkunastu. żylastych 


śliwej a 7 Podgórza, obsypani Życzem 
Zyd drogi, podnieśliśmy kotwicę. ła prze- 

praw prze miot podróży wytkniętą została pr 

oblicz, 0 wyspy Barbados w Indyach zachodni, 
icona na 60 dni drogi. Cisza morska pod ró 


się tylko od igo do ostatniego dnia w miesiącu. — Listy 


ogłoszenia ) uprasza się łać fra 
Listy reklamacyjne n leopioosctowane jojo ai, nie podlegają tiay 
okogka i "DOD nie zwraca Się. 


O konferencyi cłowćj, która się onegdaj rozpo-|nie ostatnich 


Czas wychodzi codziennie, wyjąwszy niedziele i dni świąteczne. 
ra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 0., we Lwowie lub z przesyłką pocztową 12 o. 
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że pierwsze posiedzenie trwało cztery godzi- 
ny, przewodniczył p. Kallay, a obecnymi byli ze 
strony ministerstwa spraw zagranicznych radzca 
ministeryalny Konradsheim, radzca sekcyjny Glanz 
i sekretarz Tallian; ze strony rządu austryackiego 
radzea ministeryalny Bażant, radzca sekcyjny i se- 
kretarz Stibral; ze strony rządu węgierskiego 
sekretarz stanu Matlekovies, radzca sekcyjny An- 
dreansky i sekretarz ministeryalny Mihałovics. 
Podczas tych konferencyj; które codziennie teraz 
odbywać się i dłuższy czas trwać będą, przedy- 
skutowaną będzie cała taryfa celna powszechna, 


pozycya za pozycyą. 


Urzędowy artykuł Post zwalcza pessymizm Ger- |. 


manii w sprawie układów z Rzymem. Za- 
pewnie, mówi Post, oczekiwania Germanii, dla któ- 
rej nie isinieje modus vivendi bez radykalnej rewi- 
zyi Ustaw majowych nie spełnią się nigdy. 
Powrót jednak Schlózerą do Rzymu, jako stałego 
już posła”, zależy tylko od przyzwolenia kosztów 
na tę posadę. Dalsze układy będą mogły się do- 
piero wtedy toczyć, gdy rząd poweźmie postano- 
wienie w sprawie pełnomocnictwa, które ma zą- 
dać od ciał | atreck Z artykułu wynika 
więc, że rząd wniesie do sejmu odnośne przedło- 
żenie, 


Na zgromadzenia wyborców drugiego okr 
berlińskiego, miał Lasker mowę, ów której dad: 
zwyczaj silnie atakował rząd. 

W tym właśnie okręgu kandyduje żnany reak- 
cyjny eeg rę Stiócker przeciw wielkiemu 
uczonemu Virehowowi. To też Lasker powie- 
dział, że po stronie Virchowa kandydata liberal- 
nego stoi wszystko, co walczy w sprawie ludzko- 
ści i tolerancyi, podczas gdy zwolennicy Stleckera 
w najwyżsżym stopniu pogardzają ludzkoś ią i 


tolerancyą. Dzisiejsza reakcya, mówił dałej ką 


Lasker, przypomina stosunki średnio- 
wieczne. Nigdy tak wielka nie panowała mię- 
dzy obywa'elami nienawiść jak teraz. dalszym 
ciągu ostrej poddawał krytyce finansowo-h ndlowe 
projekta ks. Bismarka, którego wielkie zresztą uznał 
zasługi dla państwa. Mimo wdzięczności, zakoń- 
at mowce, wszyscy liberalni mężowie muszą iść 
ręka w rękę przeciw, kanelerzowi. 

W Kasynie oficerów marynarki w Kiel miał 
Moltke mowę. Wielki strategik zwrócił uwagę 
na istniejącą wspólność zadań między wojskiem 
lądowem a marynarką, tym wzciosłym i wspól- 
nym celem jest obrona granie na zewnątrz. — 
Wojsko podczas wojny, musi starać się 0 Szczę- 
śliwy „rezultat po za granicami kraju, podczas gdy. 
marynarka odgrywa najważniejszą rolę przy brze- 
gach rodzinnych. Okręty jednak wojenne są w sta- 
nie tylko wtedy bronić. wybrzeży, jeżeli te mogą 
im jak gniazdo ptakowi ofiarować bezpieczne i 
silne miejsce schronienia. I tutaj właśnie wystę- 
puje owa ścisła solidarność między wojskiem a 
marynarką, dla tego przybyli do Kiel yn epee 
wielkiego sztabu jeneralnego, aby brać udział 
w wybudowaniu tego wspaniałego gniazda dla 
marynarki. i 


„W sprawie artykulu Timesa przybywa jeszcze 
larlan arama mine sw agraeych 
ersbourg, organu ministerstwa spraw zagranie 
który w sposób , bardzo krakn dod 
wany omawia kwestyę poruszoną. przez. 7imesa : 
„Na teraz — pisze on — możemy pozostać prosty- 
mi widzami tego ubiegauia się o Egipt, ale w ka- 
żdym razie dobrze jest tymczasem przypomnieć, że 
posiadanie Egiptu nie jest ani wyłą- 
cznie angielską, ani też wyłącznie an- 
gielsko-francuską kwestyą, że tą sprawa 
zanadto ściśle związaną jest z całem status quo 
na Wschodzie, ażeby jeden rząd mógł ją sam wy- 
łącznie rozwięzywać. Prasa może podobne fanta- 


zye puszczać w obieg, dla rządów one jednak nie 


prawo po wysłuchaniu zdania ciała nauczycielskie- | istnieją. Gabinety są tem mniej pohopne do spu- 
go zamiast języka angielskiego zaprowadzić dru- |szezania z oczu pojedynczych ogniw tego wielkie- 
krajowy jako przedmiot obowiązkowy.“ | go łańcucha zawikłań wse 


odnich, że doświadcze 
lat potwierdza prawdziwość tych 


wnikiem pokonana siłą pary i pomyślne wiatry 
strefowe, unoszące wprost ku zwrotnikowi raka, 
skróciły przeprawę na dni 51, a całą podróż mo- 
żuaby nazwać bardzo pomyślną i szczęśliwą, gdy- 
by niezostała pete tragicznym zgonem je- 
zych marynarzy. . ; 
ae im tygodni a; opuszczeniu zatoki La Plata, 
bogowie wiatrów i morza sprzysięgli się Í zawarli 
sojusz na walkę z nami. Zwykłym trybem swojej 
taktyki rozhuśtali najprzód Ocean, a rozbiwszy 
zwierciadło wody, w pasmo wzgórz 1 pagórków 
zamienili bałwany. Wśród czarnych nocy, wyjące 
ze wściekłością wiatry na oślep spędzały ku nam, 
ogniem i wodą brzemienne chmury. 
Gęste i grube deszcze, dla których zdefiniowa- 
nia nie znalazlby w naszym słowniku e yk 
dniego nazwiska, obracające W pośmiewis x gu- 
mowe deszezochrony pierwszorzędnych fabryk, ie 
spadały na poziom zwykłego przeznaczenia. +4 
biegały im naprzeciw mocujące się Z9 sobą, lu 
rozbijające się o siebie fale, które podnosząc 
w górę słupy słonej wody, chwytały W powietrzu, 
po nad pokładem okrętu, strumienie słodkiego 
deszczu i wciągały wraz z sobą w tonie Oceanu. 


„Czasem widnokrąg pęknął od końca do końca, 
I anioł burzy nakształt niezmiernego słońca 
Rozświecił twarz; — lub znowu okryty całunem, 


Uciekał w niebo i drzwi chmur zatrzaskał pioru- 
[nem*, 


Wedlug tych słów nieśmiertelnego wieszcza, 
podług skali naszych instrumentów wskazujących 
siłę wiatru na 8—9, — a ciśnienie powietrza na 


749—752 m/m., na tlo egipskiej nocy i piętrzą” |PO 


cych bałwanów, pędzlem. jakiego mistrza zesta- 


"dą w Wiedniu, znajdujemy dziś tylko ten szeze-|słów; concordia parve res crescunt, discordia 
? 


maximae dilabuntur. 


W kołach dyplomatycznych obawiano się, aby 
wysłanie przez Portę komisarzy do Egiptu nie po- 
ruszyło znów umysłów uspokojonych już do pe- 
wnego stopnia środkami, jakich się chwycił Szerif 
baszą. Jak donoszą teraz z Londynu do Pol. Corr., 
Porta miała poczynić w tej mierze gabinetów! St. 
James oświadczenia zadawalniające. Wogóle prze- 
bija w artykułach dzienników angielskich urzędo- 
wych nadzieja załatwienia całej sprawy egipskiej 
w sposób pokojowy. 

DOREEN EOKA TOTO TEPRO TTE TT ZA 


RTM 


Zbliża się ziind a z nią kwestya patperyzmu, 
żebractwa, zorza Bez przesady frowiedzieć mo- 
rakowie. na polu dobroczynności Wy- 


problefnat socyaliztiu nażywają walką kapitału 
z pracą. U nas przyżnajmy to w pokorze i szcze” 
rości ducha, walka ta o tyle jest jeszcze daleką, 


dająca, przez pół roku licho pracuje i mało zara” 
z koniecz- 

ności próżnuje. Druga mniejsza połowa posiadająca 
zaiste. nie wyzyskuje proletaryatu przewagą kapita- 
4 niedostarcza 


latem dość i imi wszelkiéj 
é regularnéj, a w zimie zgan ob 


towarzystwa dobroczynne i miłosierdzie prywatne. 
Cała ludność robotnicza przyzwyczaja się do tej 


pomocy, rachuje na nią latem i nieodkłada nie 
na zimę z chwilowego zarobku przy budowaniu 
domów i uprawie ogrodów i sąsiednich pól. Zima 
nadchodzi, a z nią nędza, rodzina robotnika 0- 


czekuje przez cały tydzień siostry miłosierdzia, 
wizytatora Arcybractwa, lub członka konferencyi 
św. Wincentego, a trudno odmówić tej pomocy, 
gdy nie ma czem he rac ogniska, ani przy nim 
postawić strawy. Wynajmujący i podnajmujący 
rachuje także na zapłatę mieszkania z funduszów 
dobroczynnych, i wyrzuca całe rodziny wśród 
mrozów na ulicę, pewny, że opłata czynszu z te- 
go lub innego źródła dobroczynnego nie chybi. 
Jaka przeciw temu rada? Poruszaliśmy ją już 
kilkakrotnie. Dom roboczy, ale nie dom pracy 
przymusowej, do którego nałogowych sprowadza- 
noby włóczęgów, bo przymusu do pracy nie do- 
zwala wykonywać konstytucya, a dom przymu- 
sówej pracy będzie zawsze stekiem demoralizacyi 
i winien być instytucyą karną. 

„ Zacznijmy od uczciwych, zdolnych do pracy i 
chcących pracować. Poświęćmy na ten cel połowę 
funduszów obracanych corocznie na jałmużnę, dru- 


wiony obraz, mógłby chyba uprzytomnić owe 
chwile położenia, gdy na zewnętrznych stanowi- 
skach uwiązani na powrozie, dopełaialiśmy obo- 
wiązków obsługi zatączającego się na boki okrętu. 

Bonne mine à mauvaise fortune służyła za je- 
taki lekarstwo, Banka dobroczynne słońce nie- 
płynęło na: nasze i nie uśmi - 
widów głowy i nie uśmierzyło ży 

Jeszęze zwolna układały się fałdy Oceanu, da- 
leko i wysoko wybiegały naprzód fale uspakaja: 
jącej się wody, gdy nagle rozległ się znak ko- 
mendy i głos trwogi „człowiek w morzu”. 
P wr yayo ajeni do nieustających a najróżnorodniej- 
szych dziennych i nocnych alarmów, zwiastują- 
cych zerwanie się burzy, wybuch udanego poża- 
ru, lub zjawienie się niewidzialnego nieprzyjaciela, 
lotem ptaków byliśmy wszyscy na stanowiskach 
Tym razem pośpiech był usprawiedliwionym ; gdyż 
niestety.... alarm nie został zmyślonym, 

Majtek A. K..... zatrudniony na maszcie, pra- 
gnąc coś naprawić w żaglu, poślizgnął się i wpadł 
w morze. Wypadek dostrzeżono natychmiast, 1 
prędzej niż opowiedzieć można, wyleciały z okrę- 
tu sznury i pierścienie na pomoc. Łódź ratunko 
wa, do której w szalonym pądzie wskoczyło . po- 
gotowie, wartko zleciała z łańcuchów do morza. 
Okręt pędził jednakże z chyżością 9 mil morskich 
na godzinę i dlatego pomimo największych wysi- 
leń załogi, nie mógł być odrazu wstrzymanym 1 
odleciał dość daleko od miejsca nieszczęśliwego 
zdarzenia. 

Załoga kruchej łodzi, której wszyscy. zazdro- 
ścili czynnego udziału w ratunku towarzysza po- 
dróży, a z całem sercem życzyli powodzenia 1 
wrotu z niebezpiecznej wyprawy, pomimo sil- 
nych bałwanów morza, dobiła się wkrótce do 


reichsbratów, parawanów, pak i paczek, pudełek 
papierowych, 
wych, knotów do lamp i t. p. Każdy wiek 1 płeć 
znajdz e tam właściwy dział odpowiedni siłom 
i uzdoln eniu. 
dzenia, ale strata stosunkowo niewielka , pokryje 
się sowicie zmniejszeniem ogólnego budżetu do- 
broczynności , zbawiennym wpływom moralnym, 
zażegnaniem grożącej klęski społecznej. 

rokiem, znalazła uznanie ówczesnego prezydenta, 
a weszła ona o ile sobie tuszymy w program je- 
go następcy, który obok doświadczeń i znajomo- 


ści ekonomicznych ma zwróconą baczną uwagę na 
stosunki społeczne i na reformę w dobroczynności 


mi nad budżetem miejskim mogła być gruntownie 


które naznaczy okres nowego kierownictwa i dzia- 
łalność nowej Rady naszego miasta. 


czba doszła do 386. 


tycye: Wydz. pow. Mościska o opiekę dla Towa- 
rzystwa zaliczkowego; Wydz. pow. Skałat, o 


złr. od 100 egzem. dla zami F 
numeratorów. — Należytość uprasza się mian | , a 50 cent. od 100 egzem ' 
a 4 we Lwowie Ajencya „C U* w głównym składzie tytoniu Nr. 


urgu, 
(także w Pradze), R. Mosso (także w Berlinie, Hambu Monachi , G. L. D 
, Menem): bo Z um i Norymberdze) 


cztowe. Miejscową prenumeratę 
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gą połowę zostawiając dla tych co nie mogą pra- | pów. Krosno, w kwestyi wykroczeń przeciw usta- 


cować kalek, dla star ów i dzieci niedorosłych. Roz- 


Karpat podjęto, zajmijmy się tem, eo nazywają 
„przemysłem domotęym.* Nie wkraczajmy W Za- 
kres produkcyi, robót i wyrobów , już istniejęcych 
w mieście, abyśmy nie ścięgnęli na siebie zarzutu, 
że przechodzimy na pole konkureneyi rzemieślni- 
czej i odejmujemy robotnikowi resztę jego inicya- 
tywy i samodzielności. Niezrywajmy się na wiel- 
kie fabryki, zawsze ryzykowne, gdy ici nie two- 
rzy osobista spektlacya, ale je wywołuje cel hu- 
manitarny. Wiele nam jeszcze zostanie pola wol- 
nego, podejmując te wyroby, które zgoła w mie- 
ście pie istnieją, które sprowadzamy z zagranicy 
do codzieliiiego użytku, które wymagają małego 
kapitału nakładowego i obrotowego , łatwe są do 
wykonania i łatwe do pozbycia. Oglądnijmy się 
tylko a NAZWA, pon robót bardzo wiele, że 
tylko be i ag abrykę waty wymagającą ma- 
łego nakładu, wytób A Fb do fabryki cygar, 


kopert, łatanie kaloszy gumo- 


Strata z góry łatwą do przewi- 


Myśl podobnego domu roboczego poruszona przed 


krakowskiej. 
Przypomnieć tylko pragniemy tę sprawę, aby 
wcześnie przed nadejściem zimy, przed rozprawa- 


zbadaną. Będzie to jedno z najpiękniejszych dzieł, 


Dodać atoli winniśmy, że o ile instytucya po: 
dobna nie może się opierać na dobroczynności 
prywatnej, już i tak przeciążonej, powinna użyć i 
wyzyskać te siły i tę dobrą wolę, jaką jej przy- 
nieść mogą stowarzyszenia dobroczynne ofiarnjąc 
zachody i codzienną pieczę. 


wena 0 A 0 m ma 


a O 
Z Sejmu. 
12-te posiedzenie d. 5go października. 

Posiedzenie rozpoczęło się o godz. 11-tej min. 
25 przed południem. 

Marszałek zawiadamia, że stósownie do upo- 
ważnienia uchwalonego przez Izbę, przesłał N. 
Panu z powodu imienin telegram wyrażający ży- 
czenia Sejmu i otrzymał od jenerał - adjutanta 
bar. Mondla zawiadomienie, że N. Pan polecił 
wyrazić Sejmowi podziękowanie. Oświadczenie 
to jak już doniosłem, Izba przyjęła okrzykiem na 
cześć N. Pana. 

Poseł X. Porfiry Mandyczewski zawiada- 
mia, że z powodu choroby nie może brać udziału 
w obradach Sejmu i zrzeka się wyboru do ko- 
misyi dla sprawy konkurencyi kościelnej. 

Poseł X. Chełmecki, jako zastępca przewo- 
dniczącego tejże komisyi, wnosi jej uzupełnienie 
przez wybór jednego członka. | 
Wybór nastąpi na jutrzejszem posiedzeniu. 
Petycyj nowych wniesiono 41. Ogólna ich li- 


Komisyi administracyjnej przekazano pe- 


przeniesienie Izby handlowej z Brodów do Tarno- 
pola; Wydz. pow. Krosno, Kraków, Mościska i 
Bochnia w kwestyi ograniczenia liczby jarmar- 
ków; Wydz. pow. Krosno, Sambor i Bochnia, 
w sprawie przesyłania grzywien z orzeczeń kar 
nych na ręce Wydziałów powiatowych; Wydziału 


Krystyny Landrath, 


wie o zarazie na bydło, i gminy Posiecz-Majdan , 
pocznijmy w Krakowie to, co już w zakątkach |o opust podatku z powodu wyniszezenia wszyst- 
kich zasiewów strączkowych przez mróz. 


Do komisyi budżetowej odesłano petycye: 


Michała Szuchewicza, o stypendyum na kształce- 
nie się w leśnictwie; Feliksa Gierasieńskiego, o 
stypendyum dla syna, na odbycie kursn wetery- 
naryi; Fryd: Grubera, o stypendyum dla odbycia 
studyów w akademii Jeśniczej we Wiedniu; To- 
warzystwa przyrodników im. Kopernika, o sub- 
wencyę , 

nauczycieli szkoły 5-klasowej w Brodach, o pod- 
wyższenie płac; yczneg 
Lwowie, o podwyższenie subwencji, i Erazma 
»wierczewskiego, 0 wyrównanie placy z dawniej 
pobieraną. 


ua wydawnietwo czasopisma Kosmos ; 


Towarzystwa muzycznego we 


Do komisyi petycyjnej odesłano petycye : 
akuszerki, o wyznaczenie 
pensyi; gminy m. Buczacza, 0 uwolnienie nowo- 
pebudowanych domów od dodatków kraj. do po- 
datku domowo-czynszowego; Maryi Kozłowskiej , 
Karola Jabłońskiego, Edwarda Sawickiego i Ro- 
mana Gutwińskiego, o zapomogi, stypendya itd.; 
gminy Czudec, o zapomogę na dokończenie bu- 
dowy szkoły; gminy Wysoko-Wyżne, w sprawie 
sprzedaży posiadłości dworskiej do konwentu Ba- 
zylianów należącej; Wydawnictwa czasopisma Sa- 


. 


morząd, o poparcie celów i interesów tego pisma; 
Przysiółka Wilkowyja, o odłączenie od gminy 
Malawy, i nauczycieli szkoły w Pilznie o przy- 
znanie im 4-tej klasy płac. 

Do komisyi drogowej odesłano petycye: Wy- 


działu pow. Brzeżany i Kamionka strum., 0 utwo- 
rzenie przystanku dla pociągów pospiesznych na 


Podzamczu; Wydz. pow. Kamionka, o zmianę 


ustawy o dojazdach kolejowych; gminy m. Jaro- 
sławia, w sprawie subwencyi dla kolei Jarosław 
Sokal; Wydz. pow. Bochnia, w sprawie zniesie- 
nia instytucyj mytniczych; Wydz. pow. Jarosław 
w sprawie subwencyonowania kolei Jarosław-So- 
kal, a uchylenia projektu linii Lwów-Sokal, i 
Wydz, pow. Przemyślany, o subwencyę na budo- 


wę drogi Przemyślańsko-Świrskiej. 

Petycye Towarzystwa politechnieznego, 0 przy- 
znanie głosu wirylnego w Sejmie Rektorowi poli- 
techniki, i Wydz pow. Bochnia, o założenie w 
siedzibie każdego sądu pow. komisyi hipotecznej, 
celem założenia ksiąg gruntowych, odesłano do 
komisyj prawniczej, petycyę zaś Wydz. pow. 
Sambor, w sprawie regulacyi Dniestru i jego do- 
pływów, do komisyi kultury krajowej. 

Poseł Romanowicz wnosi, aby petycye w 
sprawach kolejowych, które na poprzednich po- 
siedzeniach odesłano do innych komisyj, zostały 
przekazane komisyi kolejowej, co bez dyskusyi 


uchwałone: À pr 
Złożonem zostało do laski marszałkowskiej 


przedłożenie rządowe z ustawą regulującą licen- 
cyonowanie athera oe stacyj ogierów. |. 
Komisarz rządowy ze względu, że już trzy 
tygodnie sesyi sejmu upłynęło, wnosi uznanie na- 
głości tego przedłożenia ze względu na jego wa- 
żność dla pewnej gałęzi gospodarstwa krajowego 
i odsłanie go bez drukowania do komisyi kultury 


nów 


skami wzywającemi rząd, ażeby przyspieszył po- 


dział kraju na okręgi sądów powiatowych, oraz 


zmieniającemi niektóre ustępy uchwały sejmowej 
z d. 29 maja 1875 r. o terytoryalnym podziale 
kraju na okręgi sądów powiatowych i starostw. 

Obie te sprawy wniesione przez p. Podlew- 
skiego odesłano bez dyskusyi do komisyi, a 


czapki nieszczęśliwego, pozostałej na zin dziecię zwolna usypiającym zefirkiem, przecię- 
wody, — lecz jego samego już odszukać nie mo-|liśmy szrubą o 1' linii przed 33 stopniem dła- 


g .... 
Wspomina przysłowie, że morze jest szkołą mo- 


gości geograficznej, I znów po dnsznej, głuchej 
i skwarnej ciszy, równy wiatr strefowy, wydą- 


dlitwy, jabym dopowiedział: i miłości bliźaiego. | wszy pełną pierś żagli, spychał gładko okręt 


Kto wówczas mógłby zajrzeć w nasze serca pełne 


z ławy brunatno-żółtych porostów, pokrywających 


żalu i współczucia, w nasz umysł gotowy do nie-| powierzchnię ciepłych i stojących wód równika. 


sienia pomocy z nąrażeniem własnego Życia, lub 
podpatrzyć ów rój majtków konwulsyjnie rzuca- 
jących się na maszty i żagle dla ich przestawie- 
nia lub rozwinięcia; tych maszynistów, co chyba 
ogniem serca rozniecili tak rychło płomień pod 
kotłami, ten przyznałby zapewne, żeśmy serde- 
cznie kochali naszego brata, któregośmy przed 
chwilą prawie nie znali. 

Wszystko daremnie... łakomy Ozean, nawet 
zwłok dla oddania im czci i złożenia napowrót 
w Oceanie, ani na chwilę użyczyć nam nie chciał. 

Prawdopodobnie K... spadając z wysokości 120 
stóp, musial się wewnątrz uszkodzić lub stracić 
przytomność. Przytem z powodu owych niepo- 
myślnych atmosferycznych wydarzeń, odziany był 
w płaszcz ciężki od deszczu i dla tego albo nie 
mógł się utrzymać na powierzchni wody aż do 
nadbiegnięcia łodzi, albo też przez jaki potwór 
icz które ciągną zwykle za okrętem, pożarty 
został. 

Przez ośm godzin przy pomocy pary objeżdżą- 
liśmy wokoło miejsce otwartego grobu, wpatry- 
wali się weń wytężonym wzrokiem i łudzili się na- 
dzieją ratunku. Z zapadającym zmierzchem i ta 
pociecha zginęła; a zaniechawszy poszukiwań, 
w milczeniu i z ciężkiem sercem rozpięliśmy ża- 
gle do dalszej drogi. 3 

Szeroki pas równika, pod niebem wiecznie czy- 
stem, żadną chmurką niezamzlonem, owianem jak 


Te morzorosty z rodzaju morszczynów, w kilku 
łokciowych strzępach, przez mil kilkanaście po- 
plątane z sobą, ciągły się dość gęsto aż do 
zmarszczków Oceanu północnej półkuli. 

Wykręcając się jak chorągiewka na dachu, 
sprawdziliśmy jeszcze nieraz trafność przysłowia 
o niestałości losu zawisłego od humoru wiatrów, 
zanim w celu podróży stanąć mogliśmy. 

Wyspy „nad wiatrem*, czyli małe Antyle, sta- 
nowiące grupę około 40 drobnych wysepek po- 
chodzenia wulkanicznego, dostrzegliśmy w dniu 
25 marca. Widok ich sprawia wrażenie pasma 
olbrzymich gór zalanego morzem, którego wie- 
rzchołki wznoszące się nad powierzchnią wody, 
obrosły bujną roślinnością. W sznurku tych pereł 
Antylskich, odszukaliśmy wysepkę Barbados i 
n ray Bridgetown zarzucili otwicę. Mnóstwo 
czółen oblega nasz o kie 
wdzierają się na okład i na wyścigi rozchwy- 
tuja zbrudzoną M i 
rwogi na pożar; 16CZ ; Ac 
SĄ CA rż uwagi, gdyż w Bridgetown pali się 
zwykle dwa razy na dobę... 


(Dalszy ciąg nastąpi.) 
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mianowicie rezolucyę żądającą przyśpieszenia po- 
działu do prawniczej, zaś zmianę uchwały sejmo- nia 
wej do administracyjnej. Księstwa Krakowskiego wyznaczył dwa dni tar- 
Z porządku dziennego następuje pierwsze czy-|g0we, a dla miast mniejszych, jeden dzień targo- 
tanie wniosku p. Jana hr. Stadnickiego: „Wzywa wy w tygodniu z wolnością przeniesienia, gdyby 
się rząd, aby jak najśpieszniej usunął Język nie- |Święto uroczyste na dzień targowy przypadało“. 
miecki z wewnętrznej slużby niektórych władz| Poseł Gross jest przeciway wnioskom komi- 
w Galicyi, a mianowicie z krajowej Dyrekcyi syi. Wezwanie rządu w tym duchu w jakim ko- 
skarbu, z Zarządu dóbr. rządowych w Bolechowie misya je wnosi jest zbyteczne, gdyż rząd sam 
a obecnie we Lwowie i z Nadprokaratoryi pań- |czuwa, ażeby jarmarki nieodbywały się bez legal- 
stwa w Krakowie i nakazał tym władzom używać |nego aprawnienia. Co do targów niewiadomo czy 
języka polskiego nadal w całej pełni tak w służ- komisya chce aby był jeden dzień targowy w ca- 
bie zewnętrznej jako i wewnętrznej.“ łym kraju, co byłoby szkodliwem dla obrotu han- 
Wnioskodawca p. Jan hr. Stadnicki w tre- dlowego, czy też zezwala, żeby dni targowe w ró- 
šciwem przemówieniu przedstawia, że wniosek ten żnych miastach były różne, a w takim razie nie 
nie żąda żadnej innowacyi tylko ścisłego zastóso- zmienia istniejącego porządku rzeczy. Jest to 
wania Najwyższego postanowienia z dnia 4 czerw- zresztą sprawa której załatwienia nie można po- 
ca 1869 r. i reskryptu ministerstwa z d. 4 czerw- | ruczać wprost rządowi, chyba z zastrzeżeniem po- 
rozumienia się z władzami autonomicznemi. Mó- 


ca 1869 roku. Wykonaniu tych postanowień stoi 
dotychczas na przeszkodzie tylko niechęć pewnych | wea jest za przejściem do porządku dziennego 
nad wnioskami komisyi. 


osobistości, Mówca prosi o odesłanie wniosku do 
Poseł hr. Jan Stadnicki popiera wniosek ko- 


omisyi administracyjnej, co uchwalono. 

Z kolei następuje pierwsze czytanie wniosku p. |misyi. Przywileje jarmarczne służące miastom są 
hr. Tyszkiewicza: „Sejm poleca Wydziałowi kra- szkodliwe, rozpróżniaczają i rozpajają lud i jako 
takie winny być ograniczone lub zniesione. Rady- 


Jowemu, aby w porozumieniu z Rządem zbadał, 
czy i o ile ustawa z dnia 1 listopada 1868 wpły- | kalna reforma jest pod tym względem niezbędną 
i jak się za nią oświadczyło dwadzieścia kilka 


nęła na znbożenie ludności rolniczej i na następnej 
sesyi przedstawił rezultat swych badań, a ewen- Rad powiatowych, tak się niezawodnie większość 
tualnie wniosek zmienienia tejże ustawy.* oświadczy. 

Wnioskodawca p. hr. Tyszkiewicz w krót- Komisarz rządowy nie przesądzając uchwa- 
kich słowach zwraca uwagę, że wniosek ten ni- ły Izby przypomina, że sprawa ta już była w Iz- 
bie traktowana. W d. 20 września 1871 r. zapa- 


czego nie przesądza, nie zatem nie przeszkadza 
jego uchwaleniu i prosi o odesłanie go do komisyi|dła uchwała w duchu dzisiejszych wniosków i 
rząd na jej postawie zarządził regulacyę jarmar- 


administracyjnej, 

Poseł Gorayski sądzi, że przedmiot ten nale- | ków. Mówca odczytuje okólnik wydany w tym 
ży właściwie do komisyi kultury krajowej i pro- przedmiocie do wszystkich starostw w d 26 paź 
dziernika 1872 r. Być może, że od tego czasu za- 


ponuje aby do niej został odesłany, co uchwalono. i 
Następuje pierwsze czytanie wniosku p. Włady- | kradły się gdzie nadużycia. Ograniczając się na 
przedmiotowem przedstawieniu rzeczy mówca koń- 


sława Wolańskiego: „Wzywa się Rząd, by prze- ) ; ; ; 

dłożył Radzie Państwa nową ustawę, normującą |czy oświadczeniem, że z ciekawością oczekuje u- 
opust podatków w razie szkód elementarnych, o-|chwały sejmu. 

bejmującą wszystkie rodzaje tychże szkód w ten| Poseł Abrachamowiez 


„» Wzywa się c. k. Rząd, aby dla większych 
miast Królestwa Galicyi i Lodomeryi i Wielkiego 


ZAB z Piątku 7 Października 1881, 


błędów, iż p. Plener zdoła zebrać cenę tryumfu 
swego nad współzawodnikiem z jednego itego sa- 
mego obozu politycznego. Nie można zaprzeczyć, 
że p. Plener i organ jego Wiener allg. Ztg zrę- 
czny i praktyczny wykonali manewr Naprzód wy- 
zwali p. Herbsta z zacisza, w którem ukrywał się 
przez całe lato, a gdy tenże w wędrówkach swych 
od miasta do miasta, stopniowo krok w krok dał 
się uwikłać w Sieci „narodowo-niemieckie,* dora- 
dzając stronnictwu wiernokonstytucyjnemu meta- 
morfozę linoskoczną, czyli kuracyę na śmierć i ży- 
cie, wtenczas dopiero wystąpił p. Plener przeđ 
wyborcami, uderzył na rząd stokroć siluiéj, aniżeli 
to uezynił p. Herbst, ale zarazem z najzimniejszą 
krwią przeszedł do porządku dziennego nad tak 
zwanym „klubem niemieckim,“ bo postawił takie 
warunki, jakie nigdy spełnić się nie mogą, sam 
zaś stanął na gruncie czysto auctryackim. I przy- 
znać trzeba, że gdy cała opozycya brnie i zapada 
coraz głębićj, p. Plener pokazał, że należy do tych 
wyjątków, co pomimo najzawiętszych napaści na 
rząd, o przyszłości stronnictwa nie zapominają. 
Wiener allg. Zty, którą aż do wygłoszenia mowy 
p. Plenera trzymała się zdala w sprawie „klubu 
niemieckiego,* teraz coraz jawnićj podejmuje wal- 
kę przeciw temu pomysłowi, dowodząc, za panią 
matką, a raczćj za panem synem, że ani deputo- 
wani z wielkićj posiadłości, ani deputowani nie- 
mieccy z Tryestu nigdy nie przyłączą się do „klu- 
bu niemieckiego,* tudzież, że Niemcy austryac- 
cy nigdy nie mogą zapominać o swej misyi au- 
stryackićj, ale przeholowała i popsuła szyki p. 
Plenerowi, wydając hasło. o potrzebie „dyk ta tu- 
ry“ w szeregach opozycyi. Ponieważ wedle sma- 
ku tego dziennika rola „dyktatora* przypadłaby 
tylko p. Plenerowi lub p. Suessowi, więc Śmiały 
ten pomysł stał się powodem najdrast yczniejszych 
uwag i docinków zakulisowych. Zgoła obecnie 
mnićj niż kiedykolwiek może być mowa o takiem 
zjednoczeniu opozycyi pod hasłem narodowo-nie- 
mieckiem, jak 0 tem marzy Deutsche Ztg, a gdy 
Rada państwa się zbierze, to albo ujrzymy stron 


sposób, żeby opust ten odpowiadał nie części zni- 
szczonej całego plonu, lecz by stał w stosunku do 
części plonu, która po odtrąceniu 
jako 
czysty dochód ża podstawę do wymierzenia podat- 
by przyznany opust poda- 
tku następował najdalej w przeciągu roku, licząc 


zniszczenia tej 
wszystkich kosztów uprawy i administracyi 


ków przyjętą została i 


od dnia skonstatowania szkody.* 
Wnioskodawca 


graniczają ten opust. na szkody przez 
grad, tuczę i pożar zrządzone, 
zaś innych również dotkliwych 


zboża przez posuchę, 


rzanym 


szkodzie opuszezoną jest '/, część podatku, 


si. Wreszcie przyznanie opustu następuje dopiero 


po kilku latach, a przecież ten kto poniósł klęskę 
potrzebuje bezpośredniej ulgi i pomocy. Przywiódł- 
szy te motywa mówea prosi o odesłanie wniosku 
= do komisyi administracyjnej, 
= chwalono. j 
= Z porządku dziennego następuje sprawozdanie 
= komisyi administracyjnej w przedmiocie petycyi 
Towarzystwa rolniczego tarnowskiego w kwestyi 


jarmarków. Sprawozdawca p. Paweł Popiel. 


Z inicyatywy Towarzystwa rolniczego okręgo- 
"wego tarnowskiego dwadzieścia kilka Rad powia- 
_ towych podało petycye do Sejmu, o uchwalenie 
_" mstawy redukującej liczbę jarmarków w kaźdem 
miasteczku galicyjskiem do 12 w roku, i stano- 


wiącej aby jarmarki w jednej okolicy odbywały 
się tego samego dnia, tak, aby ludność zaspoko- 
iwszy swoje niezbędne potrzeby, nie przechodziła 
z jednego jarmarku na drugi, nie marnowała cza- 
su i swoich zasobów na zajęcia nieprodukcyjne, 
które tylko lichwiarzy i przekupniów niesumien- 
nych wzbogacić mogą. W przeciwnym duchu wnio- 
sła petycyę tylko jedna Rada powiatowa limano- 
wska, która powołując się na prawa nabyte przez 
przywileje lub zwyczajowe przedawnienie, prosi, 
aby Sejm nad petycyami przeciwnemi przeszedł 
do porządku dziennego. > 

Komisya uważała przedewszystkiem, że należy 
uwzględnić różnicę pomiędzy targami i jarmarka- 
mi, gdyż jeżeli jarmarki mogą się powołać to na 
przywilej, to wreszcie na odwieczny zwyczaj, któ- 
ry dla ludności miejscowej i okolicznej uczynił je 
korzystnemi, to rzecz ma się zupełnie inaczej 
z targami, które istnieją na mocy rozporządzeń 
politycznej władzy. 

Szanując prawa nabyte, komisya nie wnosi, 
aby Sejm żądał zniesienia jarmarków, ale uważa 
za konieczne, aby jak najsurowiej przestrzegano, 
żeby jarmarki odbywały się tylko w tej liczbie 
i w tych terminach, które są przywilejami i kon- 
eesyami oznaczone. 

Co do targów komisya uważa, że rozkład ich 
w wie.u miejscowościach tak się ustalił, iż są 0- 
kołiee, w których blizkie miasteczka do codzien- 
nego zbiegowiska dają pole, co jest faktem nie. 
wątpliwym, a w najwyźszym stopniu szkodliwym. 
Gospodarz i wyrobnik nie mogą wprawdzie długo 
czekać sposobności zbytu albo kupna, ale jeden 
dzień w tygodniu na to wystarcza j jest obowiąz- 
kiem władzy, jeżeli przy udzielaniu koncesyi na 
targi nie oznaczyła normalnego dnia dla calej o- 
kolicy, aby takowy na przyszłość oznaczonym był 
dla całego kraju. $ 

W konkluzyi komisya wnosi : 

„W załatwieniu petycyi Towarzystwa rolnicze- 


` go tarnowskiego, popartej przez petycye dwudzie- 


stu kilku Rad powiatowych, Sejm kładąc najwię- 
kszą wagę na usunięcie nadużyć, jakie w pra- 
ktyce jarmarków i targów panują, wzywa e. k. 
Rząd aby, zbadawszy przywileje i koncesye udzie- 
lone miastom i miasteczkom na jarmarki, jeżeliby 
się okazało, że nadużywają zwyczajowo swych 
praw, ograniczył takowe do liczby i terminu, o- 
znaczonego w przywileju lub koncesyi*. 
Zaś eo do targów komisya wnosi: 


p. WŁ Wolański przypomina, 
że już w dawniejszych sesyach występował z tym 
wnioskiem, który jednak dla braku czasu zała- 
twionym być nie mógł. Obecnie obowiązujące prze- 
pisy pod względem opustu są niesłuszne; gdyż o- 
powódź, 
nie uwzględniają 
szkód elementar- 
nych, jakoto zupełnego nieurodzaju, wyginienia 
mrozy lub wiatry, zgnicia 
pod śniegiem przy niezamarzniętej ziemi, zniszcze- 
nia przez myszy, szarańczę lub inne szkodliwe o- 
wady i t. d., a nadto nawet w wypadkach uwzglę. 
dnionych opust ten nie jest wcale odpowiedni dzi- 
siejszym stosunkom . gospodarczym, gdyż wymie- 
jest w stosunku do dochodu brutto, które- 
go bardzo mała część dochód z roli stanowi. W ra- 
zie gdy szkoda nie wynosi '/, części zbioru, ża- 
den opust nie jest przyznanym, przy większej 
a gdy 
szkoda wynosi więcej niż połowę opuszczoną jest 
połowa. Całkowity opust przyznawanym jest tyl- 
ko wówczas gdy rolnik stracił cały zbiór, co zda- 
rza się bardzo rzadko, jeżeli zaś chociaż setna 
część plonu ocalała to połowę podatku płacić mu- 


co bez dyskusyi u- 


kret kancelaryi nadwornej z 
tych, 


dnia 


Nie idzie tu o znoszenie targów 
bytu, ale o zniesieni» takich, 


zyskiwania włościan, 


formy. 


Poseł Kowalski jest za przejściem do porząd- 
obec odczytanego przez 
komisarza rządowego okólnika uchwalenie propo- 
nowanych wniosków byłoby zbyteczne. Zresztą 
że w tej sprawie nie zapytywa- 
no o zdanie, ani izb handlowych, ani miast i mia- 


ku dziennego, ponieważ w 


mówca dziwi się, 
steczek, któreby pewnie inną wydały opinię. 

Poseł Jan hr. Stadnieki w 
mówieniu wyraża zdanie, 


ażeby się nið 


rity. 


Sprawozdawca p. Paweł Popiel przynaje, że 
rząd zajmuje się tą sprawą,. ale będzie działał e- 
nergiezniej, jeżeli uchwała Sejmu doda mu bodźca. 


Przystąpiono do 
przeciw 48 
ku dziennego nad wnioskami komisyi. 


głosowania i większośc ą 67 


Na porządku dziennym znajdował się dalej wy- 
edukacyjnej w miejsce p. 
się jednak zbytecznym, ponie- 
przybył do Lwowa i był obecny 


bór członka komisyi 
Szujskiego, okazał 
waż p. Szujski 
na posiedzeniu. 


Przystąpiono do sprawozdań z petycyj obowią- 


zujących budżet. 

Sprawozdawca p. X. Sawa wnosi udzielenie 
pannie Michalinie Teodorowicżównie we Lwowie 
w skutek zaniesionej petycyi 200 złr. zapomogi 
na otworzenie warsztatu maszynowych robót dru- 
towych. Petentka prosiła o 600 złr., kształciła się 
w wiedeńskiem towarzystwie pracy kobiet a pra- 
ktykę odbywała w Saksonii. 

Poseł X. Jasieniecki wnosi udzielenie 400 
złr. Wniosek ten popierają pp. Merunowicz i 
Spławiński, zaś p. hr. Krukowiecki wnosi 
przejście do porządku dziennego. 

Po przemówieniu sprawozdawcy przystąpiono do 
głosowania, przyczem okazał się brak kompletu. 
Po zawezwaniu dzwonkiem telegraficznym posłów 
znajdujących się w salach komisyjnych, wstiosek 
X. Jasienieckiego upadł równością 46 glosów prze- 
ciw 46, zaś wniosek komisyi przyjęto. 

Dalej uchwalono bez dyskusyi wniesione przez 
tegoż sprawozdaweę udzielenie zaliczki na pensyę 
w kwocie 250 złr. Teodorowi Krupie, nauczycie- 
lowi w Oleszycach i odstąpienie Wydziałowi kra- 
jowemu do uwzględnienia petycyi Franciszki Haupt- 
mann o podwyższenie pensyi wdowiej, wniesione 
przez p. Michała Popiela. < 

Tenże poseł zdawał następnie sprawę z petycyi 
małżonków Sokolińskich o zapomogę na wycho- 
wanie dzieci, kształcących się w seminaryum nau- 
czycielskiem. Za wnioskiem komisyi, polecającym 
petycyę Wydziałowi krajswemu do uwzględnienia, 
przemawiali pp. Michałowski, hr. Golejew- 
ski i sprawozdawca, zaś p. Haller wniósł przej- 
ście do porządku dziennego. 

Ponieważ przy głosowaniu okazał się znowu 
brak kompletu, Marszałek zamknął posiedzenie o 
godzinie 2ej po południu. Następne posiedzenie 
jutro. Treść porządku dziennego przesłałem w te- 
legramie. 


z sw eena a Ag mman nnna 


KORESPONDENCYA „CZASU.“ 


Wiedeń 5 pażdziernika. 


(4.) Na polach czeskich zetknęli się dwaj przy- 
wódzey niemieccy pp. Herbst i Plener i stoczyli ze 
sobą skrytą wprawdzie, lecz niemnićj stanowczą 
bitwę. P. Plener pobił p. Herbsta, lubo sam chwi- 
lowo nie osiągnął zwycięstwa, bo walka ta ma 
tylko cechę akademiczną , dopóki większość dzi- 
siejsza w Izbie deputowanych nie popełni takich 


powołując się na de- 
r. 1807 przemawia 
przeciw wnioskom komisyi ze względu, że dążą 
one do wyzucia miast i miasteczek z praw naby- 
a przez ograniczenie targów do jednego 
wyrządziłyby szkodę drobnemu przemysłowi. 

Poseł Męciński odpowiada pp. Grossowi i 
Abrahamowiczowi. Uchwała taka nie jest bardzo 
niebezpieczną, skoro jak wykazał komisarz rządo- 
wy, była już przed 10 laty powziętą i wykonaną. 
mających racyę 
które są tylko pre- 
tekstem do powiększenia wyszynku wódki i wy- 
dawnemi zaś dekretami kan- 
celaryi nadwornej krępować się nie można, gdyż 
nie moglibyśmy uchwalić żadnej pożytecznej re- 


powtórnem prze- 
że należy ponownie po- 
ruszyć tę sprawę, już w r. 1871 rozstrzygniętą, 
przedawniła. Przy dzisiejszym roz- 
woju komunikacyi znaczenie jarmarków niknie, a 
przemysłowi krajowemu wyrządzają one szkodę, 
ściągając napływ najlichszych wyrobów z zagra- 


głosom uchwalono przejście do porząd- 


nietwo wiernokonstytucyjne w dawnćj organizacji, 
albo też pełno będzie rozbitków, w razie, jeśli 
większość istotnie okaże się skłonną do utworze- 
nia „klubu wiernokonstytucyjnego, * Do tych, co 
żadną miarą nie wstąpią do „klubu niemieckie- 
go,“ policzyć trzeba bezwzględnie hr. Coroniniego, 
byłego prezesa Izby, o którego już dziś rozbijają 
się rozmaite frakcye stronnictwa niemieckiego. 
W jak niesmaczny sposób wyrażają się dzienniki 
niemieckie o najlepszych swych deputowanych, 
świadczy dzisiejsza Vorstadt Zig, która w artyku- 
le wstępnym żąda od hr. Coroniniego wielkićj 
ofiary, tj. ahy sobie ogolił piękną swą brodę (sic!), 
bez którój przestanie być zajmującym politykiem! 
Nie mogą bowiem przebaczyć hr. Coroniniemu, że 
lubo: bynajmnićj nie jest stronnikiem hr. Taaffego, 
uchodzi za zwolennika ugody z narodowościami 
nie-niemieckiemi. Tak samo gniewają się na hr. 
Karlosa Anersperga, centralistę zagorzałego, za to, 
że jako marszałek sejmu czeskiego dał 1000 złr. 
na spalony teatr narodowy w Pradze. 

Inni znowu wysuwają coraz natarczywiej kan- 
dydaturę barona Feldera na przyszłego prezesa 
ministrów, zapominając, że były burmistrz wiedeń- 
ski a obecnie marszałek dolno-austryacki, znako- 
mity oryentalista, ze względu na stan zdrowia jest 
faktycznie ruiną! 

akowskie znalezienie się Czechów wobec 10- 
reńskówek znalazło godne pendant, za jakie uwa- 
żają słusznie wezorajszą pełną tendencyi „wzmian- 
kę jednego z tutejszych „poważnych* dzienników 
o nowych 5-reńskówkach. 

Presse daje opis Łazienek i Belwederu w War- 
szawie, W. allg Ztg wysłala „specyalnego spra- 
wozdawcę* do Granicy i Szczakowy, wszystko 
w przewidzeniu zjazdu N. Pana z Carem, Tagblatt 
rozpisał się o „galicyjskim Reichstadzie*, — na 
darmo, o zjeździe dotąd niema najmniejszej mowy. 
Obaj monarchowie nieczują snać powołania w so- 
bie, aby po to tylko się zjechać, by usprawiedli- 
wić wieści dziennikarskie. ` 


Wiedeń 5 października. 


C M. fr. Presse przyniosła bardzo niepokojące 
wieści z Kotaru. Kriwoczanie nie eheą jakoby dać 
rekruta i zachowują się tak nieprzyjażnie wobec 
rządu, iż bar. Rodicz został zmuszony udać się 
nagle do Kotaru, a dla zapobieżenia wszelkiej e- 
wentualności wojska koncentrują się w okolicach 
Kotaru. 

Wiadomość ta, jak się dowiaduję z arcydobrego 
źródła, jest. jeśli nie zupełnie fałszywą, to przy- 
najmniej zbyt pesymistyczną i nie opartą na ża- 
dnych danych. Rzecz ma się w rzeczywistości, jak 
następuje: Jak wam wiadomo, od dawien dawna 
obiegają pogłoski o dymisyi barona Rodicza, na- 
wet w biuletynach rządowych spotykaliśmy się już 
nieraz z tą wiadomością, do której zwykle dodają, 
że dymisya bar. Rodicza nie będzie lub nie zo- 
stała przyjętą. W rzeczywistości zaś p. Rodicz ni- 
gdy się do dymisyi nie podawał i należy do rzę: 
du tych urzędników, którzy się sami nigdy do 
dymisyi nie podadzą. Pomimo licznych zasług, ja- 
kie p. Rodicz położył na polu administracyi i or- 
gamizacyi dalmatyńskiej, zużył się on już na tem 
stanowisku i kwestya nie podania się do dymisyi 
lecz dymisyonowania go, jest już od dawna na 
porządku dziennym, zastąpić zaś ma go p. Jowa- 
nowiez. Baron Rodicz wie o tem, chciał jednak 
przedtem uregulować w Dalmacyi kwestyę rekru- 
tacyi i obiecał rządowi, że przeprowadzi Ją łago- 
dnie i spokojnie. W kilku okręgach udało ma się 
perswazyą przywieść naród do przekonania, że 
powinność owa nie jest żadnym gwaltem ze 
strony rządu, i jest nadzieja, że okręgi te dadzą 
rekruta. Zostało jeszcze wiele do zrobienia i bar. 
Rodicz udał się w tym celu do Kotaru. Ta mają 
nadzieję, że mu się misya jego powiedzie. W ka- 
żdym razie rzeczy nie stoją jeszcze tak żle, i o 
powstaniu lub wkroczeniu wojska w tej chwili by- 
najmniej mowy być nie może. Wątpliwem jest 

lko, czy się bar. Rodiczowi uda skłonić naród 
o dania rekruta w ciągu miesiąca, jak on to o- 

biecał, i złe języki twierdzą nawet, że gdyby za- 
danie to było wreszcie łatwem, to baron Rodicz 
potrafi rzecz przeciągnąć dłużej, aby pozostać dłu- 
żej na posadzie gubernatorskiej. 
- Nie tu jeszcze nie wiedzą, kiedy się zbierze par- 
lament. Minister skarbu, p. Dunajewski, mający 
przybyć do Wiednia jutro po południu, ma przy- 
wieść z sobą decyzyę w tym względzie. Zależeć 
będzie wszystko od terminu, kiedy zwołane zosta- 
ną Delegacye. P. Dunajewski miał się porozumieć 
w tej mierze z p. Smolką. 


A TA m e er 


"8 


a 4 TH 4. y 
Sp rawy K raj OWE. 


(Ze spraw ruskich). W Złoczowie odbyło 
się walne zgromadzenie Towarzystwa imienia Kacz- 
kowskiego ku popieraniu iuteresów narodowości 
ruskiej. Przewodniczącym obrano X. kanonika 
Pawlikowa. Stowarzyszenie liczy 4100 członków 
czynnych, wszelako progresya nie przedstawia się 
świetnie, bo w roku przeszłym przybyło wpra- 
wdzie 340 członków, ale ubyło 3000 wskutek nie- 
opłacania rocznych wkładek. Stowarzyszenie ma 
17 filij, z których najważniejsze w Sokalu, Stani- 
sławowie, Kołomyi, Rohatynie, Tarnopolu, Droho- 
byczu, Turce i Stryju. Towarzystwo wydaje p'- 
sma, broszury i książki, których tendencya pelna 
nienawiści plemiennych i społceznych, dążeń pan- 
slawistyczno-schizmatyckich, pokrytych pozorami 
lojalności austryackiej. Posiada ona kilka księ- 
garni i stara się o kolporterów, Tym razem zgro- 
madzenie zajmowało się sprawą odmiennej natury, 
mianowicie kwestyą założenia ogólnego magazynu 
ruskiego i kramów w miasteczkach i wsiach. Ha- 
słem w tym kierunku zupełna wyłączność, aby 
ludność ruska dawała zarobek tylko Rusinom. 
Dążenia w tym kierunku nie były atoli szkodli- 
wemi, a gdyby zaniechano agitacyj antikatolickich 
i antispołecznych. możnaby szczerze życzyć powo- 
dzenia w tym zwrocie na tor ekonomiczny, aby 
Rusini stworzyli swój własny stan kupiecko-prze- 
mysłowy. Nie przyszło atoli wśród długich roz- 
praw do stanowczych i praktycznych uchwał. Ze- 
branie zakończyło się koncertem na korzyść bur- 
sy ruskiej, na który licznie zgromadziła się pu: 
bliczność polska. W koncercie tym wzięło udział 
9 włościan ruskich grających na instrumentach 
dętych kołomyjki, dumki, i pieśni ludowe. 


Ziemie Polskie. 


Debet i Credit. Pod tym tytulem półurzędowy 
Dniewnik Warszawski umieszcza, co następuje : 
„Społeczeństwo polskie w Warszawie doznało było 
niedawno bardzo nieprzyjemnego wrażenia, wsku- 
tek faktu zanadto głośnego, abyśmy potrzebowali 
wymieniać po imieniu i nazwisku osoby. Jednemu 
z przedstawicieli tutejszej prasy i inteligencyi, 
zajmującemu wydatne stanowisko w partyi „po- 
stępowców*, umarł mały synek, którego on ko- 
chał namiętnie, ale wychowywał w ateizmie. W 
tym samym też kieranku działał on i po śmierci 
ukochanego dziecka — i udało mu się pogrzebać 
go bez żadnych obrządków religijnych , przyczem 
jednak szczególnemu temu konduktowi pogrzebo- 
wemu, towarzyszyło dość liczne grono stronników 
opinij religijnych strapionego ojca. Smutny ten 
fakt jest oczywiście wcale nie na rękę konserwa- 
tywnemu i religijnemu społeczeństwu polskiemu, 
z taką chełpliwością w każdym wypadku powo- 
łującemu się na trwałość swych zachowawczych 
zasad. Prasa miejscowa jak gdyby po wierzchu 
tylko prześliznęła się po powyższym wypadku, 
łatwo bowiem zrozumieć, że jej widokom nie mo- 
gło odpowiadać podkreślenie go i rozmazywanie 
ku publicznemu zgorszeniu. 

Co do nas, myśmy także nigwapomidali o nim 
dotychezas. Teraz jednak kiedy fakt skandaliczny 
stwierdzonym został stanowczo i sprawa przeszła 
do sfer sądu duchownego, my ze swej strony pod- 
kreślamy rzecz i poezytujemy za nasz obowiązek 
przypomnieć o fakcie dziś, a być może, że przy- 
pomnimy go i kiedyś jeszcze, przy jakiejś wy- 
cieczce polskiej inteligencyi na lada skandal so- 
cyalistyczny albo ateistyczny w yte ro 
syjskiem. Nie wszystko przecież stoi tak bezwzglę- 
diie dobrze i wzorowo w polskiem społeczeństwie. 
Dla tego też zapisujemy fakt powyższy w naszem 
Conto corrente z Polakami jako Credit. 

„Ale jest i odwrotna strona medalu. Aby być 
zupełnie bezstronnymi, przytaczamy tu inny fakt, 
mający wręcz przeciwne znaczenie wewnętrzne: 
Niedawno w Wiedniu odbywał się kongres litera- 
cki, na który zgromadzili się czy wypadkiem, czy 
też z umysłu literaci zbyt radykalnych barw. Byli 
też tam i deputowani polscy, a między nimi było 
dwóch przedstawicieli Warszawy, obadwaj główni 
redaktorowie dwóch dzienników miejscowych. Na 
jednem z pierwszych posiedzeń kongresu zdarzyło 
się coś bardzo dziwnego: francuski delegat Ratis- 
bonne, popierany przez petersburskiego Francuza 
Micheleta, zapróponowali kongresowi, aby ten 
wszedł z przedstawieniem do rządu rosyjskiego o 
ułaskawienie pewnego smutnej pamięci literata, 
który pozostawił po sobie ślady burzy w historyi 
społeczeństwa rosyjskiego z lat sześćdziesiątych. 
Propozycya powyższa wprawiła wszystkich w po: 
dziwienie i dała powód do bardzo burzliwych i 
krzykłiwych scen, tak, że posiedzenie mtsiano 
zamknąć. Pierwsi, którzy zaprotestowali przeciw 
podobnemu przedłożeniu, wykazując całą Tiani 
ściwość tej niedorzecznej i zuchwałej sprawy, DY! 
to delegowani polscy, z których Redadror Kwr e 
ra Warszawskiego p. Wacław Szymanowski PHA 
tyle męztwa cywilnego, że przesłał do N. fr: 4" z 
sse list z pełnym swoim podpisem, wyrażający L 
roczyste zrzeczenie się wszełkiego udziału i aaah 
kiej ze swej strony sympatyi dla rzeczonej petycyi. 

„Fakt ten zapisujemy u nas na Debet si. 

Tyle słów Dniewnika. Zdaje się nam, > a 
nowny Rachmistrz, zapisujący tak zę ie do 
swoich aktywów, a pasy wów polskich niezną. 
ny nam skandal warszawski, zawiedzie z. grubo 
na svym rachunku, skoro go rz pe gy adzić 
rzetelnie, gdyż społeczeństwo pols = ah y mu 
nie dostarczy takiej ilości pasywów, sj choć 
w setnej części z równoważyły inne pasywa, w Con- 
to-Corrente naszem. 


ika miejscowa i zagraniczną, 
Kraków © października, 


Magistrat tutejszy podajo do wiadomości, żo 
AOR. trudniący z wyszynkiem i drobną 
sprzedażą gorących napojów, obowiązani gą wnieść 
oznajmienia względem osobnej opłaty oq powyż- 
szych rodzajów przemysła w głównym Urzędzie po- 
datkowym i uiścić w tymże urzędzie opłaty za 
drugą połowę 1881 r. najdalej do 14 b, m., jeżeli 
zaś wyszynk, drobna sprzedaż lub handel nowo o- 
tworzony być ma, na 14 dai przed otwarciem. In- 
formacyj względem formy, w jakiej wspomnione 
oznajmienia spisane być mają, zasięgnąć można u 
nadzoru straży skarbowej, albo w Urzędzie podat- 
kowym, lab wreszcie w powiatowej Dyrekcyi Skarbu. 


Kro 


2 Na pomnik Mickiewicza na ręce Prezydenta 
Weigla nadesłali ze Lwowa pp. hr. Wiktor Ożarow- 
ski, hr. Adam Dzieduszycki, Stanisław Jaroszyński - 
i Józef Torosiewicz kwotę dwa (2) złr., którą na 
książe zkę kasy oszczęd. Nr. 40124 umieszczone. 25. | 

— Hr. Nigra poseł włoski przy dworze peters- 


burskim przejechał wczoraj rano przez Bzczakowę 
do Wiednia 3 p $ 


ra Kars praktycznych robót kobiecych w kra- 
kowskiej szkole $-klasowej żeńskiej. Spieszny ro- 
zwój szkól żeńskich w naszem mieście obok uzna- 
ia dla kierownictwa, doboru uzdo'n'onych i pod 
zażdym względem Wzdrowych nauczycielek, wzbu- 
dza częstokroć zarzaty braka praktycznzj nauki, 
»dpowiedniej dla powołania kobiety w społeczeń- 
stwie, Często dają się słyszeć poważne głosy, ża za 
wiele i za wysoko uczą w tych szkołach dziewczę- 
ta, że wykształ:enie to na wysoką zakreślone sto- 
sę unieszczęśliwi to szor.gi uczennic uzda'n'ając je 
jedynie do smutnego dla młodej panienki zawodu 
guwernantsk i nauczycielek, że wreszcie braknie dla 
nich miejsc i wychowamy nowy proletaryat inteli- 
gencyi żeńskiej, pięknie ukształcony ale bezsilny do 
złamania twardych prób życia i ciyżkich zawodów. 
Temu niedostatkowi, a raczój taj przesadzie i je- 
dnostronności planu nauk w szkołach żeńskich, Ra- 
la miasta Krakowa postanowiła w części zaradzić, 
achwalając na pełnem posiedzeniu 25go maja b: r. 
statut kursu praktyczaych robó: kobiecych. Statut 
ten otrzymał potwierdzenie Rady szkoln:j krajowej 
2 czam dycekzya szkoły 8-klssowej żsńskiej otrzy- 
mała zuwiadomienie reskryptem z ligo września 
b. r. Z otwarciem przeto szkoły otwartym zostanie 
tan kurs praktycznych robót na wzór najpierwszych 
zakładów w Niemczech, skąd czerpano instrukeye i 
gdze wysłaną została jedna z uczennie rzeczonej 
szkoły. Statut ten ma na celu 1) uzdolnienie uczen: 
nie przez naukę teoretyczną i praktyczną z uzwglę- 
dnieniem znanych sposobów i wynalazków ułatwia- 
jących pracę do takich robót kobiecych, które im 
w każdym zawodzie są potrzebne; 2) wykształcenie 
takich pracownic, któreby bez wiełkiega nakładu 
sieniężnego mogły wykonywać roboty tak zwane 
Reutlingen Artikel jakoteż i inne podobne. 

Do kursu tego przypuszczane być mają uczenni: 
se, która skończyły klasę 5 i niewcześniej jak w 14 
roku życia. 

Kars składa się z trzech oddziałów 1) szycia bie- 
lizny, nauki kroja i prania; 2) robót szydełzowych 
i drutowych; 3'rysunków doseni, nauki o jakości 
materyałów, nabywania ich, zbywania gotowych wy- 
cobów, prowadzenia rachunków rzemieślniczych oraz 
viadomości o wynalazkach ułatwiających pracę, 

Uczennice mogą uczęszczać na oddział 1 i 2, 
w każdym jednak razie na oddział 3.i. Kurs trwa 
lwa lata, pierwszy nauki, drugi pracy na własny 
rachanek, Tygodniowo dla nauki robót przeznaczono 
26 godzin. Z końcem roku szkolnego następuje e- 
gzamin z nauki i przedstawienie robót, urządzoną 
równieź zostanie ich wystawa. Materyałów do robo- 
ty dostarczać będą uczennice, dła ubogich ustano- 
wi się fandu:z na zakupno matsryału. pierwszym 
wypadku roboty dokonane zostają własnością uczen- 
nie, w drugim własnością szkoły. Roboty wyzony - 
wane mają być w szkole pod dozorem i kieruakiem 
nauczycielki. Opłata za dwa pierwsza oddziały wy- 
nosi po 6 zl- rocznie, nauka 3 oddziała bazpłatna. 
Obok tego kursu robót kobiecych ma być zapro- 
wadzonym kurs handlowy dla kobiet, jedaoroczny 
4 17 godzinami wykłada tygodniowo. Do kursu te- 
go ma'ą być przyjmowane uczennice po ukończe- 
aiu 7 klasy. Opłata roczna t0 złr. 

Kurs handlowy obojmuje: praktyczną naukę języków 
niemieckiego i francuskiego, naukę korespondencyi 
handlowej w tych dwóch językach oraz polskim, 
geografią handlową, arytymetykę handlową, prowa- 
dzenia ksiąg i przapisy ustawy haadlajiajnetnawo 
wekslowe w trościwem zebraniu, towaroznawstwo. 

Streściliśmy główne punkta statutu, który uzapeł- 
niać ma praktyczną stronę wychowan'a kobiecego. 
Może on nasunąć zarzuty, że znów zą wysoko, zwła- 
szeza uderza nas pominięcie kuchaj, która przecież 
należy do działn kobiety, czy oną będzie gospodaro- 
wać w własnym domu, przy ognisku rodzinnem, 
czy będzie m'ała stauowisko zależne od chlebodawców. 
Zajęcie kuchnią nie przeszkadzą w N iemczech, Szwaj- 
caryi i Francji kobietom śrądnich warstw do udzia- 
la w życiu umysłowem ich mężów, do kultywowa- 
aia talentów i sztuk, „"Jchowywania i kształcenia 
dzieci. Skoro niepominięto w programie pralni nie 
wiemy dla czego Opusz>zono kuchnię, W każdym 
razie powitać musimy z uznaniem ten pierwszy krok 
aa drodze praktysznęgo wychowania plci piękne”. 

— Pp. Miranda, Pienel i Mathé udają się dzi- 
siaj wieczorom do Tarnowa, celem dania tam kon- 
certu. Publiczność tamtejsza skorzysta niezawodnie 
ze sposobności słyszenia tych wybornych artystów. 

-— Ofiara ni ostrożności. Na torze kolejowym za 
peronem: W, Bochni, w. kioranku ku Tarnowu, zna- 
lazł dozorca POszarpane zwłoki mężczyzny, w któ- 
cych poznano Józef, Sioprawskiego, górnika i muzy- 
kanta salinarnęgo, ojca 8ga dzieci. Wracając w cie- 
MOYN wist nietrzeźwym də domu, został on 
pochwycony na torze przaz przejeżdżający pociąg i 
t zgruchotany kołami, 

— Wadowice 4 października. W ostatnich dniach 
b. r. miasto nasze nawidzone było klęską 
pożaru, który cztery pochłonął realności. Za inicya- 
‘ywa i głównem staraniem pani Starościny Olszew- 
skiej zawiązał się już poprzednio komitet, który u- 
rządził na rzecz pogorzelców w Oświęcimiu przed- 
stawienie amatorskie. Przedstawienie to przyniosło 
około 100 złr. nieszczęśliwym. Po klęsce pożaru 
w Wadowica h pobadziła Pani Olszewska, której 
zabiegom przez cały szereg lat zawdzięczamy nie 
jeden fundusz na cele dobroczynne, komitet tea- 
tralny do nowych objawów życia, a urządzone dal- 
sza dwa przedstawienia, przyniosły 200 złe. czystego 
dochodu, która dziś właśnie rozdano, niosąc w ten 
sposób wydatniejszą pomoc biednym pogorzeleom, 
których los tak straszny wobec nadchodzącej zimy. 
Szczere się takża należy uznanie, tak biorącym 
chętny udział w przedstawieniach, jak i publiczno- 
ści miejscowej i zamiejssowej, która ze względu na 
cel szlachetny tłumnie śpieszyła na przedstawienia. 

— Julian Klaczko powrócił ze swej wschodniej 
podróży do Wiednia, > 

— Ks. Napoleon po tygodniowym pobycie opu- 
ścił Wiedeń i udał się do Monachium. 

— Okropną śmierć poniosła młoda elegancka 
dama w Peszcie, Rzuciła się 01a w zaszły piątek 
z mostu do Duneja w chwili, gdy się z pod mostu 
wysuwał parowiec, o którego krawędź głową ude- 
rzyła nieszczęśliwa ofiara, żanim wpadła do wody. 
Stało się to tak szybko, że ludzie będący na statku, 
niemioli czasu pospieszyć z pomocą j zgruchota ,e 
ciało samobójczyni znikło w falach, które się krwią 
jsj zabarwiły. Pozostawiła ona na poręczy mostu 
płaszcz, w którym znaleziono kartkę z następujące- 
mi słowami: „Umieram jako ofi:ra miłości , ażeby 


sierpnią 


jp NIE 


nie: cierpieć dłużej, Anna Soos z Palato. Nikt za mną 
niezapłacze. * 

— Skarb baszy. Temesvarer Ztg donosi, że rząd 
turecki poczynił kroki w ministerynm wojny w Wie- 
dniu o pozwolenie szukanią skarba, który ostatni 
basza temeszvarski zakopał w skórze bawolej przy 
ucieczce swej z miasta w r. 1716, gdy Turków wy- 
parł z Temeszvaru książę Bageniusz Sabaud. ki. Nie 
pierwszy to już raz czynione są kroki o pozwolenie 
odszukania tego skarbu, Ostatnią próbę czyniono 
m'ędzyr. 1650i 1860. Wtedy ukazałsię w Temesvarze 
wysłannik turecki zaopatrzony w polecenia posła au: 
stryackiego w Konstantynopolu z licznym orszakiom i 
przedstawił się ówczesnemu namiestnikowi tap. Cə- 
ronini z prośbą o udzielenie mu pozwolenia do p*sz.- 
kiwań. Namiestnik zapytał w Wiedniu, adj RA 
mał odpowiedź, aby Turkom dozwolił REP wi 
kopania, dopóki też szkody nieprzyniosą. Kopania 

j e. 

„a "iedyolan d.. 27g0 września. CL.) Ostatnią 
niedzielę poprzedzającą zamknięcie wystawy naro- 
dowej święcili mieszkańcy Medyolanu w sposób im 
właściwy; t. j}. w towarzystwie bębna i muzyki, za 
głosem śpiewu i pod znakiem trójbarwnej chorągwi 
Tak przynajmniej przybywały na plac wystawy u 
bramy weneckiej liczne gromady okolicznych wło- 
ścian, podziwiając negromadzone skarby włoskiej 
zapobiegliwości i sztuki, Rozpatrzywszy się na wy- 
stawie potrzeba przyznać, iż nowoczesny przemysł 
włoski niepozostał w tyle za niemieckim; a napra- 
wiwszy sobie znak na dawnych klasycznych wzorach 
przewyższył go choć nie w dobroci i trwałości wy- 
robu, lecz w lekkości i wytworności wykonania. 
Niemile przedstawia się tylko zakochanie Włochów 
w ich wielkości narodowej; a chociaż jest to sła- 
bością wrodzoną narodom romańskim, przechodzi 
nieraz w granice śmieszności. Oddział dzieł olbrzymich 
lądowych i morskich, aż do korynckiego filara 
z weroneńskiej kiłbasy, wszystko też przebrało tu- 
taj zwykią miarę śmiertelników. Bo teź ażeby za- 
pełnić olbrzymi gmach wystawy i przestrzenie pu- 
blicznego ogrodu wyrobami samych Włochów, po- 
trzeba było przekroczyć miarę i liczbę przedmio- 
tów, powszechnie wysyłanych na wystawę. Pomimo 
nużącego ogromu, zachwycają jednak przedowszyst- 
kiem wyroby z terrakoty i marmuru, cieplarnie i 
ananasarnie, zmyślnie zbudowanę welocypedy na 
kilka osób, kolej elektryczna i ulepszone elewato- 
ry, a nakoniec, co nas Krakowian najwięcej obcho- 
dzióby. mogło, najnowsze rury wodociągowe. Tatej- 
sza firma Piovelli otrzymała przywilej na wyrób u- 
lepszonych rur wodociągowych z cementu, powle- 
czonych sztucznie asfaltem, ró nie trwałych jak žc- 
lazne a znacznie tańszych. Szczególniej mają być 
dobre tuby syfonowe, używane w wypadkach nie 
równości gruntu, przesadzania skał itp., a liczne 0- 
kazy przedstawią ich praktyczne użycie. Z wystawą 
przemysła łączy się wystawa dzieł pędzla i dłuta 
włoskiego. Ostatnia, w pałacu Senatu, szezególniej 
liczna i bogata, stanowić może prawdziwą chlubę 
narodu. Również i dla spraw harmonii i narodowej 
muzyki urządzoną została odrębna wystawa; chociaż 
i bez niej artyści włoscy śpiewają i tańczą zapamię 
tale we wszystkich teatrach. W zwykle zamkniętym 
teatrze della Scala o .oło 3,000 osób zachwyca się 


- codziennie nową operą Głomeza Il Guarany i ba- 


letem Frcelsior. Równocześnie lekarze, robotnicy 
i myśliwi obradują o swych sprawach na zwołanych 
kongresach; a ltalia irredenta jedna zwolenników 
u szkieł panoramy bitwy Noiferińskiej,,, 
-P. Teisserenc de Bort, b. ambasador Rzeczy- 
pospolitej francuskiej przy dworze wiedeńskim, miał 
przed kiłką dniami w Paryżu przykry wypadek, Pod- 
czas gdy się przechadzał po bulwarach, wjechał na 
niego powóz, przewrócił go i zranit ciężko w pra- 
wą łopatkę Prócz tego odniósł on silne stłuczenia 
w ręce i nogi. Lekarze nie widzą niebezpieczeństwa, 
w każdym jednak razie chory będzie musiał kilka 
t godni w łóżku przeleżeć. 

— Nowy Lord-Major Londynu wybrany został 
w tych dniach w osobie aldermana Ellis, który w d. 
9 b. m. rozpocznie swoje urzędowanie. Urodził on 
się w r. 1829 w Richmond w hrabstwie Sarrey i 
jest obetnie szęfem renomowanej firmy „Farnbro- 
ther, Ellis, Clark & Comp.“ Ellis zalicza się do kon- 
serwatystów w polityce i jest jednym z najwybi- 
tniejszych członków zakonu wolnomurarzy w Anglii. 


Repertoar teatru. 
W sobotę 8go: Wojna w czasie pokoju, kom. 
w 5 aktach, po Taz pierwszy. 


wa nieustająca Towarzystwa Przyjacioł Sztuk 
Piękni i sge oklecztcach GUATA codziennie od: godz. 
116ej do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedziele 15, 
=: a „je powszednie 30 centów. 
— Gabinet archeologiczny uniwersytetu Ja- 
iellońskiego (Collegium maqus) zwiedzać można co- 
dziennie od 12ej do lej prócz niedziel, świąt i feryj uni- 
worsyteckie 
— Muzeum Techniczno-przemysłowe w gmachu Franci- 
szkańskim otwarte codziennie od 10ej do 6cj. — Wstęp 
20 cent. od osoby. W niedziele od 10ej do 2ej bezpłatnie. 


— Dnia 5 października pochmurno ; termometr 
od 5 0 doszedł do 12'0 C. Barometr bez zmiany. Dnia 
630 o g. Tej rano stan jego był 748'1 millim., termo- 
metru 56 01.— Wiatr wschodni, 

— W piątek 7g0 października: ŚŚ. Justyny p. 


Wiadomosci artystyczne, literackie 
i naukowe. 


Koło artystyczno-literackie, Wczorajszy wieczór 
w Kole artystyczno - literackiem, był rzeczywiście 
biesiadą dla ucha. Koncert rozpoczęło „Andante“ 
z waryacyami z pięknego kwartetu smyczkowego 
Schuberta, wykonane z nadzwyczajną precyzyą i 
uczuciem przez pp. Singera, Patzkego, Mar- 
ka i Sandoza. yy 

Podczas wspólnej uczty, obok toastu prazesa J. 
Kossaka na cześć obecnych dwóch naszych muzy- 
ków pp. Władysława Żeleńskiego i A. Mi 
chałowskie go, podnieść trzeba piękną przemowę 
p. D. Skarzyńskiego, wykazującą znaczenie 
naszego starego grodu jako przybytku sztuki i nauki 
ojczystej. Dotychczas w za.iedbaniu była muzyka; 
p. Żeleński najbardziej twórczy w dziedzinie tonów 
u nas, którego opery „Wallenrod“ kraj z upragnie- 
niem oczekuje, postanowił zaradz:ć temu niedostat- 
kowi i opuściwszy stolicę z tyla względów powabną 
jak jest Warszawa, osiedlił się między nami, aby 
tu poświęcić się temu dziełu. Przy pokaźnej liczbie 
pierwszorzędnych wirtuozów, śpiewaków i przy po- 
parciu przez społeczeństwo myśli p. Żeleńskiego jest 
nadzieja, że obok Akademii nauk i Sztuk plasty- 
cznych stanie kiedyś pośród nas przybytek tonów. 
Nadzwyczajnie zgrabny zwrot zrobił następnie p. S. 
od świata harmonii do harmonii i miary w społe 
czeństwie, której nigdy dosyć życzyć sobie nie może. 
Dyrektor Niedzielski wniósł toast gości, pp. Patz- 
kego i Marka kapelmistrzów orkiestr wojskowych, 
p. Niedziałkowski zdrowie p. Fuchsa, który przed 
paru dniami koncertem swoim pierwszy przyczynił 
się do poparcia myśli budowy nowego teatru; p. Dr 
Warszauer wniósł toast w podziękowaniu inicya- 
torom i Wydziałowi Koła za przeprowadzenie myśli 
i dzielne podtrzymywanie instytucyi łączącej wszy- 
stkich ludzi pióra, nanki talentu w jedno towarzyskie 
grono. Ucztę zakończyło tradycyjne „Kochajmy się. * 
Po kolacyi p. Michałowski zagrał poloneza As dur 
Szopena, i wykonał go z werwą jakiej wymaga ta 
brawurowa kompozy ya. Następnie p. Michałowski 
zagrał „Zaproszenie do walca* Webera w układzie 
Tausiga i dwa mazurki Żeleńskiego, odznaczające 
się właściwą temu kompozyterowi wybitną chara- 
kterystyką. Kompozycya jak i gra, w uniesienie 
wprowadziła całe autytoryum. 

Następnie dał się uprosić p. Żelazowski i zaim- 
prowizował na fortepianie rzecz prawdziwie piękną. 

P. Singer ze znanemi zaletami wykonał Cava- 
tiny Raffa i mazurka Wieniawskiego; P, Niedziel 
ski, którego zawsze się z przyjemnością słyszy, od- 
śpiewał parę pieśni Żeleńskiego z akopaniamentem 
autora; p. Fuchs odśpiewał piękną aryę Bilvy z Er- 
naniego, Wieczór ten pamiętny zakończyły piosnki 
p. Bartęlsa i inne tego rodzaju humorystyczne pro- 
dukcye. Do wspólnej biesiady zasiadło siedemdzie- 
siąt kilka osób. 


Kościuszko pod Racławicami jak słyszymy ma 
być znowu przedstawionym w niedzielę 9 t, m. 


„Wojna podczas pokoju“, nadzwyczaj wesoła ko- 
medya w 5 aktach grana w Warszawie tego lata 
z wielkiem powodzeniem przedstawioną będzie po 
raz pierwszy na tutejszej scenie w sobotę 8 b. m. 


Koncert. Wczoraj w teatrze odbył się kon- 
cert, dany przez p. Miranda, śpiewaka opery wło- 
skiej w Petersburgu, i pp. Planeli Mathó, uczni 
konserwatoryum paryskiego. Teatr był zapełnie pu- 
sty — a szkoda, bo ta trójca artystyczna zasługuje 
na poznanie. Przybyli oni tutsj bez szumnych za- 
powiedzi, bez reklam i hałasu, to też śpiewali i 
grali przed pustemi ławkami. P. Miranda ma miły 
i melodyjny głos basowy, wyćwiczony w dobrej 
szkole. W grze pp. Planel i Mathé jest wiele uczu- 
cia i wykwintnego smaku. W poniedziałek odbędzie 
się drugi koncert. Mamy nadzieję, że tym razem 
publiczność zechce skorzystać z tej sposobności i 
tłumnie uda się do teatru, a pewno mile i przyje- 
mnie spędzi wieczór, 


Przypominamy, że w piątek odbędzie się konsert 
znakomitego pianisty p. Michałowskiego z współ- 
udziałem p. Bylickiego i Singera. 


Na zjeździe archeologicznym, odbywającym się 
w Tyflisie, wybrano Warszawę na miejsce nastę- 
pnego kongresa archeologów. 


W Warszawie ukazał się pierwszy numer Do- 


niesień Warsztwskich, pisma codziennego, złożo- 
nego z ogłoszeń i wiadomości bieżących. 


i i 
CZAS z Piątku 7 Października 1881. 3 
nia sobie politycznych zbrodniarzy. Istnieje w tym |datkach na druki, o petycyi urzędników drogo- 
przedmiocie projekt ustawy, wniesiony przez mi- |wych, proszących o stabilizacyę i o mianowaniu 
nistra Dufaure. Izba go jeszcze nie zawotowała. | dra Szeparowicza prymarynszem. | 
tząd więc nie może rozpoczynać układów z Rosyą | Wiedeń Ggo października. Doniesienia z kra- 
dopóki ten projekt nie zostanie przez Izby przy-|jów alpejskich mówią, że już zima wystąpiła 
jętym, co zapewne nastąpi w ciągu tej gesyi.|z niezwykłą i przedwczesną srogością, olbrzymie 
Taki jest rzeczywisty stan tej sprawy. śniegi spadły, wielkie szkody w owocach. Tutej-- 
~ sze dzienniki donoszą z Pragi, że pojednanie Staro- 
Czechów z Mlodo-Czechami jest zupełne, a prócz 
tego dodają jeszcze zapowiedż, że w razie utwo- 
rzenia się jednolitego klubu niemieckiego zorga- 
nizuje się wspólny klub słowiański, do którego 
przystąpią także Polacy. 

Wiedeń 6go października. Do Pressy dono- 
szą z Moskwy: Pobedonoscew ma zostać ministrem 
sprawiedliwości, Nowikow ma otrzymać posadę. 

Berlin 6 października. Provinz, Corr. broni 
ks. Bismarka od zarzutu popierania socyalnej de- 
mokrącyi. Jest on socyalistą w tem szerokiem 
eryk wj stosunki Kapa chce poprawić; 
: A oddawna miał on zwrócony umysł i otwarte serce 
Jestem;d0, ustawy dzy kde Er na potrzeby i nol rT a zanim zamknie 

- $ SEA swój zaszczytny i pełen chwały zawód publiczn 

So Beci kawe „dg Bai SE a silk dla tych urit obywateli przynieść ulgi 
poznanie stosunków świeżo zyskanych prowineyj. | P“28 sę lalala: Sr ; Sa 
Otoczenie jego jest stosownie do tego złożone.|i W tem zakłada ostatnią Życia swojego ambi*yę. 
Dzienniki opozycyjne nie przestają powstawać na- 
miętnie przeciw prezesowi gabinetu p. Komundu- 
rosowi, którego stanowisko jest jednak, jak do- 
noszą do Pol. Corr. z Aten, zapewnione. 


Messager de Vienne N. 39 w dodatku tygodnio- 
wym La Semaine littéraire et économique zawiera: 

Avis. Histoire d'un portecrayon, pat J. du Puget 
Paszet, (Fin.). Le Congrès littóraire international 
à Vienne, par Auguste Dietrich. Lo Comte Brühl, 
roman historique, par J. I. Kraszewski, tradnit pər 
Jules Mien. (Suite). Chronique parisienno : Ua pro- 
phète par H. Flamans. Léon Dumont, le philosoph» 
amateur. Souvenirs personnels, par Alexandre Bil- 
cher. Le Renseignem nt Parisien. Echos de partout. 
Partio financière. Cours de la Bourse do Vienne, 


CEE aea PZA 
Gospodarstwo handel i przemysł. 


=E 


Wiadomości ze Skadaru przesłane do Pol, Corr, 
d. 5 b. m. potwierdzają poprzedni telegram dono 
szący o poddaniu się przywódeów ligi Porcie. 
Zdali oni już na ręce Derwisza baszy deklaracyę 
zrzekającą się dalszego oporu zbrojnego. 


Ks. Bułgarski wydał manifest, ogłaszający za- 
prowadzenie Rady stanu, nie tak jak wezoraj myl- 
ej: |nie wydrukowano „zapowiadający“ (zamiast „za- 
KA prowadzający*) tę Radę. Jak donoszą dziś do 
Pol. Corr. Rada ta zajmie się przedewszystkiem 
wypracowaniem instrukcyi dla urzędników i pro- 


Telegramy zbożowe Gozey Lwowski 
z dnia 4 paźdz. — Wiedeń: pszenica 12:50 
13:25 złr.; żyto od 09:40 do 09'80 złr.; jęczmień 
0:— do 0:— złr.; kukurudza od złr. 0'— do 0:— 
złr.; owies od złr. 0— do 0— złr.; — okowita 
pr. 10,000 liter procent od 37:75 do 38— złr. — 
Buda-Peszt: pszenica 75 kilogr. (na jesień) od 
12:85 do 12:87 złr.: rzepak (sier.-wrze.) od 13:50 
od —— zł. — Berlin: pszenica żółta 241— 
żyto —— złr.; spirytus loco 58:60; olej rzepako- 
wy 5430 złr. — Szezecin: pszenica —*— —'— 
złr.; rzepik (jesien.) —— zł. — Paryż: mąki 
159 kilogram. 69:40 złr.; olej rzepakowy 78 1 
złr.; spirytus —— zł. — Wrocław: pszenica 
—— złr.; żyto —— złr.; owies —— złr.; spi- 
rytus —— złr.; kukurudza —'— zł. — Kolonia 
pszenica —' — zł. 


Telegramy biura koresp. 


Wiedeń 6 października. Fremdenblatt donosi, 
że konferencya cłowa austro - węgierska wczoraj 
prowadziła dalej narady i omawiała większą część 
taryfy cłowej. Jednozgodnie uznano potrzebę od- 
powiedniego podniesienia opłat celnych od towa- 
rów wprowadzanych w wielkich ilościach z Nie- 
miec. 

Zagrzeb 6go października. Sejm rozpoczął 
rozprawy adresowe. Mrazowiez i towarzysze wno- 
szą adres mniejszości. Profesor Stadler powołany 
został przez Nuneyusza papieskiego do Wiednia i 
ma być mianowany Arcybiskupem w Serajewie. 

Paryż 6go pażdziernika. Temps potwierdza, 
że ministeryum poda się do dymisyi na dziesięć 
dni przed zebraniem się Izb, ażeby nowy gabinet 
przed 28 b. m. już był złożony. 

Paryż 6 października. Jenerał Saussier tele- 
grafował wczoraj do ministra wojny, że nakazał 
obsadzić forty Tunisu. Wojsko francuskie stoi 
w Medjezelhab, popierając wojsko Alibeja. 

Rzym 6 października. Statek przewozowy 
„Europa* płynie dalej bez przeszkody do Batawii. 

Londyn 6go października. Rząd Boerów zgo- 
dnie z instrukcyą Rady ludowej odpowiedział na 
depesze rządu W. Brytanii oświadczając, że uwa- 
ża konwencyą z Anglią co do wyłądowania na 
wybrzeżach za przeciwną traktatowi, protestując 
przeciw kilku jej artykułom i domagając się ich 
zmian. 

Petersburg 6 października. Journal de St. 
Petersbourg w sprawie rozbieranej przez inne dzien- 
niki ogłoszenia Serbii królestwem, zwraca uwa- 
gę, że gdyby nawet sprawa ta niebyła natra- 
fila na trudności międzynarodowe, nie była ona 


Kedyw podpisał dekret, zwołujący Izbę deputo- 
wanych egipską. Szerif basza oświadczył przytem 
posłom zagranicznym, że zwołanie Izby, w celu 
porozumienia się z nią względem wewnętrznych 
stosunków kraju, nie ma w niczem uwłaczać kon- 
troli mocarstw nad finansami egipskiemi. 


Wiedeń 5 października. 


A ©kowita. Na naszem targowisku dziś także 
notujemy tylko nom. 38 złe. 

Peszt, 4go paźdz: ————'— Złr. — Wro- 
claw, 4go paźdz : w miejscu 55'70 mrk. ofiarow., 
na październik 53:50 mrk. żądano. — Szczecin, 
4go paźdz.: w miejscu 58:20 mrk., na październik 
57:10 mrk., na październik-listopad 55— mrk., na 
wiosnę 54'— mrk. — Berlin, 4g0 października : 
w miejscu 58'60 mrk., na paźdz. 57°80 mrk., na 
październik-listopad 55:60 mrk, na kwiecień-maj 
54:70 mrk. — Paryż, 4go paźdz.: na ten miesiąc 
65*— frk., na październik 61-75 frk., na listopad- 
grudzień 65*— frk., styczeń-kwiecień 65:— bk, 

Nafta. Wiedeń 5go psździern.: za 100 kilo 
z dworca z clom 15'50—15-75 złr— Tryest, 5go 
paździer.: za 100 kilo bez eła 10:15 —10 25 złr.— 
Brema, 4go paździer.: za 50 kilo 8'15 mrk, — 
Hamburg, 4go paźdz: w miejscu 8'60 mrk., na 
paźdz. 8'50 mrk., na listopad-grudzień 8'50 mrk. — 
Antwerpia, 4go październ.: za 100 kilo 20:— 
frk.— Nowy Jork, 4go paźdz.: za galanę 71, ot. 
pap., w Filadelfii 73,, et. pap. 


— 


Telegramy własne „Czasu“. 


Tarnów 6 października. Ksiądz Józef M a r- 
tusiewiez, prałat scholastyk kapituły tarnow- 
skiej, poseł do Rady państwa, umarł dzisiaj w po- 
łudnie. Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 

Lwów 6 pażdziernika. Komisya bankowa u- 
chwaliła wczoraj następujące wnioski: Agendy 
banku krajowego mają być następujące: pośredni- 
czenie w zakładaniu i prowadzeniu przedsiębiorstw 
rolniczych, przemysłowych lub handlowych przez 
udzielanie pożyczek ; udzielanie pożyczek przedsię- 
biorstwom ; ułatwianie w drodze kredytu tworzenia 
się spółek melioracyjnych, ewentualnie, wykonywa- 
nie robót melioracyjnych, na rachunek osób trze- 
cich, dalej załatwianie interesów komisowych, po- 
datkowych, wreszcie rozszerzono eskont weksli na 
kasy oszczędności. W klubie postępowym pojawił 
się wniosek odesłania kwestyonarza rządowego 
do Wydziału krajowego z poleceniem wypraącowa- 
nia projektu ustawy gminnej. 

Lwów 6 października. Do łaski marszałkow- 


Wykaz dochodów 
Kolei Galicyjstiej Karola Ludwika. 


| 1991 skiej złożono dwa wnioski: p. Sawczyński, możliwą w r. 1876 do wykonania, gdyż Serbia 
| am Jef ar Tel sł. je. |jaby u rządu wyjednał Sejm ustanowienie osob- uważaną była wówczas za państwo lennicze Tur- 
Od 21go do 30go | a ora ERIE UB nych katechetów przy seminaryach nauczyciel- | ayi 
go "| | | J cyi. 
| 


| 

58] 391,165 72|skich lwowskich, oraz przyznanie im płacy nau- 
| |ozycieli stałych; p. Gross, aby u rządu wyjednać 

38] 6.675.299 13 | Zmianę art. 45 ustawy o zapobieganiu chorobom 
1. ' o", |bydła, w tym duchu, iżby czyny karygodne prze- 
— Razon | 5,717,91789| 121353996] 6 966.45785 | widziane tymże paragrafem nie były uważane, 
| jako występki, ale jako przekroczenia. Sprawo- 


l za08 zdanie Wydziału krajowego o sprzedaży gruntu 
| 


Lwów- Brody należącego do fanduszu szkół nowosądeckich prze- 
KrakówLwó Razem ceg H ZE) 
"i ofwotoorys. kazano komisyi administracyjnej. Sprawozdawca 
7RN ar. | zr. |e.|Goldman czyta w całości dwuarkuszowe spra- 
| 


Od 21go do30go | || |wozdanie o zamknięciu rachunków z 1879 r. | 
września | Koki 66,17687] 292,38411| Lwów 6 pażdziernika. Nad wom 
| i h z r. 1879 wszczął dy- 
Od 1 stycznia do! z zamknięć rachunkowych 
Boro Peai | 5,457,776 08] 1,376,103 85] 6,833,879.93 |Skusyę p. Krukowiecki z powodu wykazanego 
| SA leż | | |przekroczenia budżetu o 1:8,021 złr. na budowę 
Razem || 5,683 983 34 _1,412,2801724 7,126,264[04 | domu administracyjnego w Kulparkowie, na po- 
życzkę dla funduszu budowy szpitala Łazarza 


września 53,899 


Od 1 stycznia doj 
80go września | 


Konstantynopol 6go października. We- 
dług ogłoszonego w dzienniku Vakit urzędowego 
communiqué, wysłanie Ali Fuadai Ali Nizamiego do 
Egiptu spowodowanem zostało potrzebą przepro- 
Wadea w porozumieniu z Chediwem śledztwa 
w sprawie podniesionych zarzutów przez część ar- 
mii egipskiej przeciw niektórym urzędnikom. 
Fuad i Nizami za powrotem zdadzą sprawę 
z swej misyi. To samo communiqué zaprzecza 
wiadomości dziennika Stambuł o wyjeździe Halim 
baszy do Egiptu. 
| A 

Kursa. — Wiedeń 6go paździer. 2 godzina 
30 minut po poł. Renta papierowa 76:65. — Renta 
srebrna 77:60. — Renta złota 94:60. — 6°% Ren- 
ta złota węgierska —*—. — Losy z roku 1860 
13150. — Akcye Banku Narodowego 830'—. — 


237,9366 1 
| 


$ 


5,480,551 76 11845740 


———— 


w Krakowie, na odsetki od chwilowo wypożyczo- Ak 86760. — Londyn 11820, — 
nych pieniędzy itp. Po odpowiełzi posła Gold-|Akeye kredytowe R Semani ij a SĘ 
idin a z AR ta jest zupełnie q state- ——— Napoleony 9'36'/,. Lombar 


dy 1864 roku $——. — Akcye 
kolei Karola Ludwika ——. — Akcye koiei 
Lwowsko-Czerniowieckiej ———. — Akcye kolei 
węg. półn.-wschodn. ——. — Anglo-Bank —:—, 
Obligacye indemn. galicyjs. — '—. — Losy prem. 
węgierskie — -—, — Akcye kolei Koszycko-Bog. 
— —.— Akcye kolei póln.-zach. austr. —-—, 
6°% Listy zast. hipoteczne 102-25. — Marki 57 85 
Ruble ——.— 6%, Listy zastaw. galic. Zakładu 
kredytow. Ziem. —*—, — Nowa renta papierowa 
——. zł. — 4%, Renta węgierska —:—, 
Usposobienie giełdy: — 


——, m 


. . 1 . 
Ostatnie wiadomości. cznie wyjaśniona w sprawozdaniu, uchwalono ab- 
solutorium, a sprawozdnie z zamknięć funduszów 
samoistnych z r. 1879 przyjęte bez dyskusyi. Przy 
Rząd francuski przesłał do dzienników następu- a aieea foai komisyi kultury z wnioskiem usta- 
jaca notę: wy rybackeej, komisarz rządowy oświadcza, że 

Morning Post donosi, że rząd rosyjski niezado-|nie może udzielić zapewnienia czy ustawa będzie 
wolony jest z zachowania się rządu francuskiego, | przedłożoną do sankcyi. Poseł Pławicki wnosi 
ponieważ tn odmówił podpisania międzynarodo-|rozprawkę do artykułu 9-go, poseł ksiądz Sa- 
wego traktatu w sprawie wydawania zbrodniarzy |wa odesłanie do komisyi; p. Gross mówił prze- 
politycznych. Wiadomość ta jest fałszywą. Rząd|ciw zwłoce; przemawiali jeszcze p. Zatorski i 
rosyjski już dawniej zaproponował konferencye |sprawozdawca p. Rey. Ustawa uchwalona bez 
celem wypracowania traktatu międzynarodowego. | zmiany. Do komisyi konkurencyi wybrany Kor- 
Niemcyi Austrya przyjęły to zaprosze-|nel Mandyczewski 80 głosami na 87. Na- 
nie. Anglia i Francya odmówiły. Rząd|stępne posiedzenie pojutrze; na porządku dziennym 
jednak franenski oświadczył gotowość zawarcia |zamknięcie rachunków z funduszu szkolnego 1880 
z Rosyą traktatu względem wzajemnego wydawa: |r.; sprawozdania komisyj : o oszezędnościach w wy- 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Antoni Kłobukowski. 
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ea ARCO 


EKSPEDYTOR 


Ekspedytor 


(2690-1-3) 
Une institutrice 


Cracovie, 


revenne récemment 
14 ans en France, 
connaissances utiles dan 
allemande, polonaise e 


bureau de Mme Gabryelska, 


i L Plac Szezepańsk 
AET Nr. 245, Kraków, 


(2689-1-3 


nowo wyrestaurowana 
na Półwsiu Zwierzynieckiem przy ulicy Se 
natorskiej pod Nr. 50 przy Krakowie 


zaraz do sprzedania; 
w handlu win Wgo 4. 


w Krakowie. 


Praktycznie i teoretycznie wykształcony 


piwowar, 


zatrudniony był w znacznych browarach, 
życzy vbjąć samodzielne kierownictwo więk- 
szego browaru. Oferty uprasza adre3owzć: 
Sladek, Narodni Listy w Pra- 
dze, w Czechach. (2599-2 2 


POKÓJ PARTEROWY 


z przedpokojem, przy ul. Wolskiej pod 
L. 75 B. jest zaraz do wyn sjęcia. (2636 2-3, 
O OON T AAIE RR AC W BARRA KACA 


= Ro, POSZUKUJE SIĘ 

= elewa gospodarczego. 
| Zgłoszenia pod liter. $. W. poste 
-restante Tarnów. (2682-2-2) 


H: M ELEKO 
-prosto od krowy 


po 7 ct. za litr z przesyłką do do- 


mu, Zgłosić się kartką koresp. do 
= zarządu obszaru dworskiego w D e- 
=  bnikach poczta Podgórze. (2683-2-3) 
PE ; 

STN * 

= Wilhelm F'emz 
RT poleca 

6 o 


krajowe i zagraniczne świeże, w wiel- 
_ kim wyborze i w najnowszym guście, 
= po cenie od 20 cnt. za rulon wzwyż, 
= Szlaki w arabeski oraz w kwiaty, 
'  sztukaterye, listwy złocone, 
_ prawdziwe amerykańskie ceraty 


~ śliwki, gruszki, jabłka 1 złr. 15 c. pocztą opła- 


` na meble i stery do okien płócien: 
ska ne i drylowe. 

= Podejmuje się tapętowania 
= mieszkań. (2569-79) 
MI: . : 

> Winogrona kuracyjne 
168 i brzoskwinie w koszach po 5 kilo 1 złr. 60 e, 


= tnie do wszystkich stacyj pocztowych austr. wę- 
= gior. państwa i państwa niemieckiego za zaliczką 
A Ludwik Seel w Znojmie (Znaim.) 

p Większe partye jaknajtaniej według nmowy, 
Cenniki na żądanie darmo i opłatnie. (2418-21-80) 
Z aa 


Dadeńskie i Póslauskie 
winogrona kuracy jne 


najlepszego biało fcankońskiego gatunku, 
zapakowane w koszykach pocztowych po 
5 kilo, rozsyłają za zaliczką 2 złr. 10 ct. 
(koszyk i porto opłatnie) (2481-3-5) 
Kerschbaum X $toiser 
w Baden pod Wiedniem 


AN 
Bez bolu 


i bez wstrzykiwania, : 
bez lekarstw przeszkadzających trawie- 
niu tudzież bez chorób następrychi 
przerwania zatrudnienia wylecz» według 
zupełnienowej metody, doświadczo- 

nej w niezliczonych wypadkach | 


upławy rury moczowej, 


tak świeżo powstałe jakoteż bardzo za- 
starzałe, naturalnie gruntownie 1 
(1909-167-) szybko 


aw IDr.FHiartmann. va 


członek lekarskiego wydziału, 


w Wiedniu, Stadt, Seillergasse II. 

Wylecza także wyrzuty skórne, zwężenia, 
upławy u kobiet, niepłodność, bladacz- 
ke, upławy, [JEP” osłabienie męz- 
kie, bez wyrzynania i bez wypalania 
f kite i wrzody wszelkiego rodza- 
Ju. Listownie takieżsame ordynor. anie. Naj- 
ściślejszą dys krecyę zapewnia, a lekar- 
stwa na żądanie natychmiast przesyła. 


Czcióńkatni” Drukarni „Czasu*, 


ocztowy, kaucyonowany, poszukuje zaraz posady. 
liższej wiadomości udzieli Karol Knoreck. 
urzędnik poczty w Krakowie, dworzec. (2692-1-3 
z w Z O NE W 


poczt. egzaminowany, z kau.yą, poszukuje 
umieszczenia. łaskawe oferty uprasza nad- 
Syłać J. 6x. poste restante Dembicą. 


_ possédant Tallemand l'italien et la mnsique désire 
se placer. S'adr. post. rest. + M. N.388% 
2688-1-3) 


UNE INSTITUTRICE 


de Paris, après avofr passé 
possédant classiquement les 
s les langues française, 
c t la musique désire se pla- 
cer dans une famille honorable. — S'adresser au 


WILLA 


składająca się z czterech pokoi, dwóch ku- 
chni, dwóch piwnic, cficyny, szopy z ko- 
móiką, przytem z ogrodu warzywnego i 0- 
wocow:g» mając go obszerności 865 sążni 
kwadratowych, z nową pompą, jest z po- 
wodu wyjazdu właściciela, z wolnej ręki 


B'iższych wiadomości zasiągaąć można 
Ciechanowskiego 
rzy ulicy Floryańskiej pod Nr. 3 
S Kakos (2691-1 4) 


który ukończył z odszczególnieniem szkoły 
piwowarskie w Weichenstefin i Pradze, a 


CZAS z Piątku 7 Pażdziernika 1881, 


OOO WK KZ W ZAK awa O OK Ed Zd WIZ Eno. baka 6 BA ABE AEG 


> RZ ak AIR AI KORYT ŁO AW CCIĘW W AAC a n s ms $ aniani 


«sice, ss | Dzieło premiowane na konkursie przez Redakcyę Bluszczu | e vyski:k kaięgamiach jest do nabycia MAGAZYN STROJÓW, 
deska 1 a ogłoszonym. Fasyänse czyli dary w kart du led HOnTekcyj damskich 
pd zara Cena złr. 1 e. 20, w oprawie 2 złr. i fabryka kapeluszy 


KSIĄŻKA POD TYTUŁEM: 


O WYCHOWANIU MACIERZYŃSKIEM 


przez ZOFIĘ KOWERSKĄ 
wyszła z' druku. 


Komitet złożony z PP. Paul. Kraków, Jadw. Sikorsk 
Fior. KŁ gowskiego, R. Plenkiewicza j Henryka Struve, 
Bluszczu do rozpeznania rękopismów, uznał powyższą 
za najlepsza i utworowi temu nagrodę przysądz ł, 

Publiczność nasza zyskuje w powyższej ks ążce cenny nabytek, wspomagać mo. 
gący lovietę w jednem z najważniejszych zadań jej życia. 

Cena egzemplarza 2 złr. 84 cent., znajduje się d) nabycia u Wydawcy i we 


wszystkich księgarniach. 
Michał Gliicksberg. 


W KRAKOWIE u p. D. £. Friedleina, — we LWOWI 
i Schmidta, -- w POZNANIU pp. u M, Leitgebera i Spółki. 


W co bawić sie bedziemy ? zbiór gier, za- 
baw i rozrywek szczególnie dla młodzieży. 
Cena 60 cent. 7 

Zwyczaje towarzyskie (le savoir vivre) W 
ważniejszych okolicznościach życia przyjęte 
w kraju Ście wydanie, Cena 1 złr, w oprawie 
zir 1 cent. 50. ; 

Zaraza Błonicowa czyli Dyfterya dla wia- 
domości i przestrogi troskliwych ojców i ma- 
tek, Cena 60 cent. 

Poezye Michała Bałuckiego. Cena 1 złr. w o- 
prawie 1 złr. 60 cent. "2574 2-10) 

BF" Zamówienia wprost u mnie jako u Wwydaw - 

cy za przekazem pocztowym przesyłam franco. 


Julius: Wildt w Krakowie, 


i SHEAD FABRYCZNY 
i sprzedajemy takowe w cenie (2383-17 20) 


od cent. HS i wyżej. 


Na prowincyę posyłamy wzory. 


Kutrzeba i Murczyński w Krakowie. 


NAUCZYCIEL 
filozof, przysposabiający uczniów do szkół ludo- 
wych, gimnazyalnych i realnych w wykładowym 
języku polskim lub niemieckim, przygotowujący 
także uczniów do zakładów wojskowych jako c. 
k. porucznik rezerwy, poszukuje lekcyj na wsi w 
Galicyi lub Królestwie, Adres Ł, Hlnieki w 
Narosławiu, (2551-3-3) 


Auzanna Krzyżanowska, 


we Lwowie ul. Czarneckiego 
pod Nr. 28, 


otworzyła Biuro Nauczycielskie. Umieszcza pp. 
nauczycielki, guwernantki i bony Francuski Niem- 
ki, Polki i Angielki. Będąc sama rutynowaną ną- 
uczycielką potrafi wzajemnie strony interesowa- 
ne zadowolnić. (2422 -6-) 


PANNA 
z wyższem wykszt:łceniem muzyki na fvr- 
tep ani, wł:d:jąca językiem polskim i nie- 
mieckim, życzy sobiejadziełać lekcyj. 


bliższa wiadomość w handlu Pana šu- 
trzeby w Krakowie. (2550 3-3) 


Jakob Tengler 
ogrodnik handlowy, 

w Krakowie przy ul. Karmelickiej 53, 
ma zaszczyt drnieśc Szan. Publicznoś i, że 
właśnie otrzymał wielki wybór cebulek 
kwiatowych harlemskich, jak: 
hiacyntów, tulipanów itp., które w różnych 
ilościach po cenach umiarkowanych sprze- 
daje. Na cbecną porę, jakoteż na czas zi- 
mowy, posiada znakom ty ilość kwiatów 
i roślin do ubrania pokoi, salonów i t. p. 

BUKIETY i WIEŃCE każdego czasa 
są do nabycia. (2503-5 5) 


l ekto raf patentow. przyrząd 
g J pomnażający. è 
Poprawną doskonałą masę pomnażającą, 
również czarny atrament pomnażajacy 
polecam jaknajlepiej. 

Odbitki uskutacznione zapomocą hektografu 
przyjmują urzędy pocztowe po bardzo niskiej 
cenie portoria, 

„Przyrząd porządkujacy listy, 
pisma i faktury. ! 

Przyrząd ten jest trwale z drzewa zrobiony 
i daleko poaksycntieny niż alfabetyczny zbiór 
listów. Cena za sztukę od 3 złr. wźwyż. Illastro- 
wane cenniki i hektografowane odbitki: darmo 
i opłatnie. 


Józef Lewitus 
w Wiedniu, I., Babenbergerstrasse 9. 
Składy: w KRAKOWIE u Jana Fischera, Ry- 
nek gł L. 28 w PAŁACU SPISKIM; we LWO- 
WIE u Seyfartha i Dydyńskiego, skład papieru; 
w CZERNIOWCACH u W. Regenstreifa, skład 
papieru. (2477-2-12) 


T waaa 
ännliche 
Schwäche- 


0 u ; WW 
„ Dziubczyńskiej 
w Krakowie 

zaopatrz ny został na porę jesienną i zimową w 
najnowsze ksztalty kapeluszy pilśniowych. a- 
ksamitnych, tudzież w czapeczki damskie 
futrzane, również pióra, kwiaty, przybra- 
nia do kapeluszy, suknie, zarzntki, 
płaszcze, sukienki i płaszczyki dla 
dzieci, sznurówki paryskie. jakotcż całe 
ubrania ZaTobne, 

Panie modniarki z prowineyi mogą otrzymywać 
kopiowane modele paryskie za czwartą część ceny, 
kapelusze bez ubrania, piórą j kwiaty po fabry- 
cznych cenach, 

Zamówienia wykonywa szybko po cenach przy- 
stępnych. (2627 2-3) 


Salon sztuk pięknych we Lwowie 


przyjmuje wszelką pracę pp. artystów (2468-7-10) 
||. R A O W EEEE, 


Ważne dla pp. fabrykantów 
wody sodowej. 


J. L. Ameisen w Krakowie 
poleca wyborny magneryt zawierający 
40% kwasu węglowego 1 kwas siarkowy 
66° B po rajtańszych cenach. Obstaluaki 
bywają zaraz wykonane. (2154-10 10) 


Sardynki koronne w korzen, marynow. barył- 
Ła 1.75, świeże sardele baryłka 5 funt. 3°50, be- 
czułka 6'80, świaże holend, śledzie tłuste 1-75, 
węgorz w galarecie, gruby 3 80, kawior najlep. 
świeży gruboziarujsty bar. 5 fant. 3:80, beczułka 
7, punktualnie i opłatnie za zaliczką. Cenniki ka- 
wy, herbaty, ryb, konserw i cygar opłatnie. 
(2391 5-5): A. B. Ettlinger, w Hamburgu. 


BACZNOŚĆ 
„dał, chmiastowy drukarz" 


niem. patent państw. Nr. 14120 
jest jedynym patentowanym przyrządem 
do kopiowania zapomocą farby drukarskiej. è 

Dostarcza on na suchej drodze bez pracy prawie 
nieograniczona liosbę zarówno mocnych ciemno« 
czarnych "także kulorowych) trwałych odbić, 
które pojedynczo mają w całym ogólnym zwią- 
zku pocztowym zniżenie portorya. 

„Natychmiastowy drukarz“ pozostawia zna: 
cznie za sobą wszelkie dotychczasowe przyrządy 
do kopiowania: hekto-, auto, poligrafy itp. d - 
sięga pod wzlędem działalności prasę autografi. 
Czuą, przewyższa ją jednak pod, względem. do- 
skonałych odbić, prostego wykonania i taniości. 

Kowplitne przyrządy z dwoma podkładami do 
drnkowana: 

Nr. I 2582 ctm. —złr. w. a. 9 — Nr. II. 28/40 
ctm. złr. w. a. 12— Nr. IH. 40/50 ctm. złr. w. a. 
18 — włącznie z opakowaniem,j 

Prospekta, świadectwa, oryginalne odbicia 
itp. natychmiast darmo i opłatnie. 

Reichenberg w Czechach. (2490-2-) 

Stener & Dammann. 


POSZUKUJE SIĘ DO KUPNA 
majątków i dóbr szłache- 
Chicn. — Łaskawe oferty uprasza 


Henryk Hermann w Dreznie $chumannstr. 18. 
(2595-2 3) 


iej, P. Chmielowskiego, 
uproszony pr.ez Redakcję 
pracę z pomiędzy nadesłanych 


Handel strojów damskich 
pod firmą W. Birkner 


w Krakowie przy ulicy Floryańskiej 
pod Nr. 6 w podworcu, 

zacpatrzony został w Świeży transport to- 
warów. na sezon jesienny i zimowy, jakoto: 
Kaptlasze bobrowe, pluszowa i filcowe: 
 |plóra stru ie i fantazyjne; kwiaty, plusze. 
|aksamity, atłasy i inne materye, wstążki, 
krepy franc. i zngie). grenady, koronki itd 
E Ceny bardzo przys'ępne. (2626-2 3) 


Adwokat 
Dr. Józef Kaufmann 


przeniósł swe biuro ad= 
wokackie do domu pana 
Miendclsburga w główe 
nym Hynku £5.  (2632-3-6) 


MYDLA 
tluste i glicerynowe 


w największym wyborze 


u Wilhelma Fenza 


w Krakowie. (2461-7-) 


estauracya 


przy uiicy Sławkowskiej pod Nr. 284 

poleca obizdy skłądające s'ę z 4ch potraw 

w abonamencie po cenie 11 złr. na mie- 

sią, z 8ch potraw 9 łe. w. a. na miesią '. 
(2631-3 3) 


„Kamienica 


nowa, wielka, dwupiętrowa, pięknie zbudowana, 
i1//, morgi ogrodu fest razem z wolnej ręki do 
sprzedania, lub też ogród dia panów ogro- 
dników do wydzierżawienia albo na parcele bez 
pośredników do sprzedania. Bliższej wiadomości 
udzieli właściciel domu pod Nr. żl przy ulicy 

-2559 3-5) 


Garncarskiej. > 


"QG.k. dostawcy dworu 


Wilh: Jungman & Neffe 
«Wiedeń; Albrechigplatz 3. 


E w pp. Gubrynowicza | 
(2571-2-) 


dia 


kuracyjne Wóslauskie 


i wszelkie owoce tyrolskie i włoskie 
otrzymuje codzień świeże i poleca: 
HANDEL „POD PALMĄ“ 


Antoniego Mäwelki 
w Krakowie, Rynek Nr. 41. 


OGŁOSZENIE LICYTACYI 


anta paz ; a EER dni nastepnych, 
DAKŁADU:POŁYCZKOWEGO. NA ZASTAWY: RUCHOMK!: 


przy Kasie Oszczędności w Krakowie '| 
podaje do publicznćj: wiadomości, iż. « 


kosziownoesci. 
w złocie, srebrze i w drogioh kamieniach, 


zastawione w czasie od lgo Lipca 1680 do 30 Września 1850 włącznie, jak równiez 
ubranie, bielizna i towary łokciowe, zastawione: w czasie od dnia 
I Października 1880 r. do- 31 Marca 1881 r, włącznie — z powodu niewykupienia 
w terminie przez statuta Zakładu przepisanym — stosownie do $.22 statutu, w dniu 
10 Października 1881 i dni następnych o godz. 9Y, przed połudn. ma 
rogu ulicy 8, Rocha naprzeciw jatek pod 1. 46%, w drodze 
publicznój licytacyi najwięcój dającemu, za gotową zapłatę sprzedane zostaną. 
Wzywa się zatem strony interesowane, aby we własnym interesie przed ter- 
minem licytacyi, t. j. do dnia 7 Października 1881 r. włącznie pospieszyły z wyku- 
pnem lub odnowieniem swoich zastawów. (2460-3-3) 


i 


(2515 6-6) 


; 


Według zgodnych orzeczeń wielkiej liczby znakomitych szwaj- 
carskich, niemieckich i austryackich lekarzy praktykujących, 
tudzież według wielu fachowych czasopism lekarskich zyska: 
ły sobie uznanie szwajcarskie pigułki aptakarza Ryszarda Bra 1- 
dta, robione z szwajcarskich ziół leczniczych, szezęśliwemich. M 
połączeniem bez jakichkolwiek szkodliwych przymieszek, a to 
„| we wszystkich wypadkach, czy to aby sprowadzić bez boleści 
-| wolny stolec, czy usunąć żółć i y ipele Ni oczyścić, czy też 
;faby ożywić i wzmocnić cały tt dy trawienia — i dlatego, 

jako prawdziwy, pewny, bez boleśo działający i tani środek 
leczniczy zasłużyły sobie na ogólne zalecenia. 

Należy żądać wyrażnie: pigułek szwajcarskich apte- 
karza Ryszarda Brandta, które tylko w blaszan. pudeł- 


4 


Przystępne zakupno 
i Sprzedaż 


papierów państwowych, akcyj, 
priorytetów, losów, listów zastą: 
wanych tudzież efektów nienotowanych 
w kursblacie. 


Blecón a na gelde w. edeńską 


wykonywa za małem pokryciem punktu- 


; hi alnie i najrzetelniej 
Zustinde, namentiich darch: die zak: kach większych po 50 szt. za 70 cent., lub na próbę po 15 szt. Zastępca tegoż ma azynu przyby ; „WOJ 

0 p Folgen gohei ugode za 25 centów dostać można. W~ Każde „pudełko prawdziwych pigułek szwajcarskich po- na dni TĄ p thai Aio z dom bankowy i 
siinden, Ausschweifungen etc. ber- winno być opatrzone powyższą etykietą: biały krzyż szwajcarski w czerwonem polu z mono- l: PA p > I ye komisow 0-giełdowy 
vorgerufen, sicher und dauernd zu gramem R. Brandta. . } i s , (2127-2 4) materyj wełnianych, jedwabnych, a- ellinek 

beseitigen, zeigt allein das bereits Prospekta, w których między innemi pomieszczone są liczne fachowe orzeczenia o sku- w Wiedniu, Stad ę 


t 3 
i Wallnerstny, Niohimarkt 8 


UWAGA. Objaśnie 
tychmiast sumiennję, 


ksamitów i t. d. do Krakowa. 

Panie chcące próby obejrzeć, ze- 
chcą swój adres do hotelu Sa- 
skiego 1. 2% nadesłać. 2644-3-3, 


| PRAWDZIWE 


Piguiki Morisona 


teczności tych pigułek, otrzymać można gratis w wymionych poniżej aptekach. 


in 78 Auflagen erschienene Buch 
Dr. Retau's 


Selbstbewahrung. 
Mit 27 Abbild. Prcis 2 fl. 

Zu bezichen ist dasselbe durch 
G. Pónicke”s Schulbuchhandlung 
in Leipzig, sowie durch jede Buch- 
handlung. ln Krakau vorrithig in 
der Buchhandlug von J. M. Himmel- 
blau. . (2324-4-12) 


o 


rasse Wr. 1. 
ñ i porady udziela na- 
(2453-6-8) 


Słynnie znano, wszelkie podobne wyroby 
Przewyższające 


idlickie. 
Mylkopraw- 


e. k. uprzywil. 


regulacyjne 


Molla proszki Se 


CSB R R no E jeżeli na każ- 
KAZ AE KERR... dziwek Pa Arthaud Moulin. R 
3 i A ZW ESH NY i iraa a rakoważy jest a py wii ze środków Mię: rogi do napełniania 
ay ai = dw U; ABB $ t © 2e: r . . U 
Alojzy Reissmann 0) Nee DA s zara znaje, || dzzorkteń wieko yada rzy i przewietrzania 


j szym skutkiem używane na 
wszelkiego” rodzaju echo- 
roby żołądka i przeciw 
zwichniętemu trawie- 


|'miofu, nadto w zołzach, liszajach, 
wyrzułach skórnych i zepauciu 
krwi. 


firmy 


| R. Geburth, 


w Bernie (Brünn) 


właściciel winnie na Morawie, 


Ar niu (brak apetytu, zatwar- 7 „ Arthand Mon | „4 974 lworneg: i 
w Austryi i Węgrzech. | „ dzenie itp.) przeciw. kom. Pigen N ppm l —WERA | a =W 0 ko: EEN 
z 6 È = 03 gestiom krwi i cier- KO w. aptece p. Trauczyńskiego „pod Koro- w WIEDNIU VII., Kaiserstrasse Nr. 11. 
sprzedaje ze swych zapasów win pieniomhemoroidalnym. Szczególnio% zalecone osobom, zatrudnionym przy zajęciu * w Rynku óm — w OZERNIOWCACH *|- Zamówieni : yrowincye uskuteczni bed 
siedzącem. Fałszywe wyroby będą sądownie ścigane. PB p. Golichowskiego, — we LW wa |punktuninie zm A kie hs. 


16,000 hektolitrów bia- 
|rego i czerwonego wina 
z lat 1868, 1869, 1870, 1872, 1873, 
1874, 1875, 1876, 1877, 1878, 1879. 
Celem zyskania stale kupujących, 
sprzedaje już od 30 litrów wzwyż. 
Ceny są rozmaite, najniższa za 100 
litr. wynosi 15 złr. w. a., najwyższa 
35 złr. za gotówkę lub za zaliczką 
z wysyłką od Berna. 
| Zadobre wina zeczy, Prze- 
(wóz do Galicyi nieznaczny. Beczki 
„kosztują: około 30 litrów 1 złr. 50 c. 
około 60 litr. 2 złr. 25 c., około 100 
litr. 3 złr. 60 c. Beczka od 300—800 
litr. kosztuje za hektolitr 2 złr. 50 e. 


Punktualnie za zaliczką. — Bliższe szczegóły 
(2208 9-) 


Cena zapieczętowanego oryginalnego pudełka A złr. w. a. © 12180 37.) 


4 l Ó 4 
odka francuska i sól 

„Najpewniejsze lekarstwo domowe na wzmocnienie cierpiącej ludzkości we wszel- 
kich wewnętrznych i zewnętrznych zapaleniach, prawie przeciw wszystkim chorobom, 
zranieniom wszelkiego rodzaju, bółom głowy, uszów i zębów, zastarzałym i otwar- 
tym ranom , jątrzącym się ranom, gangrenie, rozpaleniu oczów, porażeniom i nszkodzeniom 
ciała wszelkiego rodzaju itd. itd. WWe flaszkach z opisem użycia 80 cnt. w. a. 


LEJ TRANOWY M. KROHN & Co. 


w Bergem (w Norwegii). 
Ze wszystkich w handlu znajdujących się gatunków jedynie odpowiedni do leczni- 
czego użytku. Flaszka z opisem użycia kosztuje A złr. w, a. 


Główny skład wysyłek u A. Molly c. k. dostawcy 
Wiedeń, Tuchlauben. 


ptece p. Krzyżanowskiego. 


W illustrowanym cenniku. 
PQMOGOGOCHOWOEOX 
| J. EIN ArOWICZ 


rj wh J- . . . 
[| Fabryka we Lwowie, Filia w Krakowie Sukiennice Nr. 20 
n X Aie h: wyrabia : 
w Į toaletowe, higieniczne 
4 Mydła 


Mydła rotem pichani tu gorycz jetąewśti brady, Eięerynowo itp 
Srodki gowy wabiania plam, mianowicie: 

Odalina, wywabia plamy z kurzu, potu, tłuszczu, piwa, mlewa, 
Benzolina, wywabia plamy tłusta, pokostowe i maziowe 20 i 30 e. 
'Ftilina, wywabia plamy z farb od podłogi, flakon 25 c. 


? awelina, wywabia plamy owocowe 1 z wina czerwonego, flakon 20 e. 


pleśni itp. 35 c. 


nadwornego, 


Kupujacy m ak) ą Uprasza się P. T. Publiczność wyraźnie żądać preparatów MOLLA i li Oksalina, wywabia l A A 30 
R UE) BA także przysłać do tylko te przyjmować, które opatrzone są moją marką Bieda i podpisem. A 5 m |. pawejałe zmay Kii 1 afamat 
napeiniania swe własne beczki, które odki « = 
| bezpłatnie będą wyczyszczóne. Składy utrzymują: w KRAKOWIE K. Wiszniewski a | bg f ° Wytepienia owadów, mianowicie: 


| enilin, przeciw molom, flakon 60 c. 
g Grylon, na karakony, wielkie i małe stonogi, szczypawki itp. flakon 30 e. 
Proszek perski na pchły itp. 5, 10, 30 c. 


Alichenin na wytępienie grzybu domowego nie awodny, litr 50 e. 
Powyższe wyroby zostały wyszczególnione trzema medalami zasługi. 


VOLU © CCG MLRPOC HY 
Odpowiedziąlny rządca Drukarni Józef Łakociński, 


Wreszcie nadmienia jeszcze, że 
wielka oryginalna butel- 
ka (2 seidle) najlepszego ga- 

tunku wina czerwonego 
lub biafego wraz z butel. 
ka kosztuje 45 c. Sprzedaje się na- 
wet w najmniejszej ilości. (2436-3-3 


ker apt, F. W. Królikowski — w NOWYM SĄCZU R Jakubowski 

G. y ahlig apt. — 
w PODGÓRZU S. Schlesinger — w RZESZOWIE J. Schaiter i Spół. — w S DZISZOWIE 
— w TARNOPOLU F. Janro- 
W. Müldner i-Sp., F. Leszczyński — 
(1843-14-) 


(1862-20-) 


"©GCOBGBOGOEGC 


do 


